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Sprawa 
rapperswylska. 

W prasie polskiej pisze się obecnie 
bardzo duto o muzeum rapper,"-wyl­
sldem. 

Powstało ono w r. 1869 z inicjały· 
wy hr. Władysława Platera. Mąż ten 
był przeświadczony o konieczności ':y-. 
tworzenia schroniska dla pamiątek na­
rodowych i o niemożliwości ówczesnej 
znalezienia odpowiedniego a bezpieczne· 
go zakątka na ziemiach polskich. To 
tei zamierzone muzeum u mieścił on w 
~a.rotytn~m zamku. z czasów habsbur· 

skich jeszcze, w poblltu Zurichu (w 
Szwajcarii)• 

Muzeum to dźwignięte usiłowan"1-
mi emigracji naszej i słabo przez kraj 
~asilane nadspodziewanie się jednak ro­
zrosło. 

Oprócz rzeczy właściwie m uzeal­
nych, o których skompletowanie przez 
całe swe życie gorliwie ubiegał się Henryk 
Bukowski, w Sz+oJ1 11olmie zamieszkały, 
muzeum zgromad.dło w czasie swego 
istnienia znaczn ą b;bt iotek~ I niezwykle 
cenne archiwum z 'J , esu dziejów po· 
rozblorowyf.h w0~~ole · i życia naszej e· 
migracji polityczn„1 w szczególnośd. · 

Muzeum narodowe przechodzi o­
becnie kryzys, który właściwie zwrócił 
nań uwag~ prasy. Z jednej strony od­
dawna już p.Jdnosiły się głosy krytyki 
co do sprawy urzą~1zania muzeum. Oy­
rekqa składa się z Judzi rozproszonych 
po różnych krajach, faktycznym więc 
rządcą muzeum jest jego kustosz, p. 
Różycld-Rosenwerth, cz~owiek niezmier· 
nie przywiązany llo muzeum rapper­
swylskiego, ale nie ma 1 ący żadnego 
przygotowania do pełnienia powierzo­
nych mu obowiązków, a wywołujący 
liczne narzekania nieiaktownem po5tępo­
waniem, oraz zarzuty barbarzyńskiego 
obchodzenia sic: z powierzonymi swej 
opiece przedmiotami. 

Podnoszono już kilkakrotnie spra· 
w~ zmiany kustosza, zawsze jednak na­
daremnie. Obecnie dymisja bibliotekarza 
p. Karczewskiego (Jaaieńczyka). wywo­
łana zajściem z p. Rótycldm-Rosenwert· 
hem, spowodowała, że ponownie i bar„ 
dzo gorąco zajęto si~ w prasie sprawą 
kustosza i wog:óle zarządu muzeum. 

Od czasu zmian politycznych w 
Galicji podnoszono też inną sprawQ mu­
zealną, t. j. m}'śl o przeniesieniu całego 
muzeum, lub tei Jmej tylko biblioteki 
do K altowa, lub Lwowa. Przed trzema 
laty bardzo gor: co agitował za przenie· 
sienlem bibljoteki do Lwowa wice-pre· 
zydent miasta dr. Rutowski, który dąty 
do wzmożenia i wzbogacenia kultural ... 
nych skarbów stolicy Galicji. Pomimo 
poparcia ze strony członka rady muze„ 
alnej, dr. Lewakowsklego rada propo·. 
zycje te wówczas odrzuciła. W piśmie 
swem · pisała ona mit:dzy innymi: Jak·, 
kolwłek muzeum rap'persWylskie jest in­
stytucją narodową, czasowo jedynie 
szukającą przytułku za granicami kraju 
to jednak rada nie doszła do przekona­
nta, ażeby położenie dzisiejsze naszej 
ojczyzny pozwalało iuż zarówno na 
zniesie111e posterunku zajmowanego przez 
muzeum na obczyźnie, iak na umiesz· 
czenie zbiorów w kraju, bez obawy o 
ich przyszłość. 

Naród nasz tak Jllało jeszcze zbliżył 
się do zdobycia stanowiska w szeregu 
innych ludów i praw; Które mq si,c: na.· 
leżą, a nadto tak skromnemi roiporzą„ 
dz.a środkami do zapeinawattia cywili­
zowanego świata ze swein~ dziejami i 
ze swem położenie m, te nie powiniell 
wyrzekać si~ tego śroclka. jakim ;est u· 
tl'zymanie za ara nicą zbfOrll pamiątek i 
dokumentów po lsklch; zwteaanego co· 
r~cznii przez znacin~ liczliu; cwda:gziem· 
cłw. 

Z~Mf~w ·~· 
swyfsktch żttTJdo)e, si~ ·wedle. etW'$iO"" 
rz~dnej wa~i ,dokume1116J' dO najświeź:„ 
szych dziejów na5zego narodu, których 



uglnlęcie lub zniszczeni byłoby niepo­
wetowaną stratą dla nauki polskiej; po­
łofenle po!ltycz e z em polskich i pańs 
do których one naletą nie daje pewno· 
ści, t życł ich będzie sią rozwija o 
'spokojni , że nie zajdą w błiższym lnb 
dal z m czasie wypadki, wobec których 

z lkłe zbiory, zw aszcza posiadające 
1maczenie polityczne, wyst.a in e bywa· 
la na wielki niebezpiec7e r'' ·•w . · 

Zaznaczywszy dalej, i t> oddale nie 
oie t t z yt wiei " prz szlc<,dą dla tuła­
czy, nauko 1ych, ra a kończy ś 1adcze· 
niem. ż „zbiory swoje w całości musi 
nadal w t}'cbczasowe1 ich siedzibie -
trzymać•. 

Zabiegi jednak dr. Rutowskiego nie 
ustały i oto w r. b. rada muzealna wi~k„ 
&zościi\ głosów przeciw Jedynemu głoso· 
wi Milkowskiego-Jeta postanowifa prze. 
nieść błbłjoteke do kraju i oto we Lwo­
wie odbyło si~ już posiedzenie przed· 
stawicieh rady muzealnei z przedstawi­
ciela i rady n ·asta L\vowa co do wa­
lllnl«l przemes1en1a. 

Witadomośt. . a koby pr:z.eaiesi nie bi­
bJjotek1 rapperswylsk1e1 do Lwowa zos­
tało postanowione, ostatecznie wywoła­
la !y e za1 1epol<o1eme wśrótl tych, któ­
rzy Ol ją pow..;tne argumemy prie-C1wko 
tak wyw1ez1eniu b1bljot ki z ł:<.app·eu wylu 
jal{ 1. przeciwko umieszczeniu Jej we 
1..wowie. · 

11fidzy mnymi z artykułem w tym 
du u wysrijpit p. Zygmunt Wasilewski, 
obecny re al tOr l ow:;kre (J „~łowa 
Pols~1ego", który sam był przez czas 
dłuższy bibljotekarzem w l\apperswyłu i, 
ztąd zna Uol\ła me Clił(l spraw~. ~ 

P. WasrlewsKi ·ośw1aocza. że nie ro­
UflńJI?, Ja 1e ła C"iw1e po O'C1y !k:łon1ć 
mo&ły radę ao zmiany :s ~ei decyzji i; 

przed I laL 
Dwa gł nie ar ument)' przytacl.a­

lii zwolenmcy przenosm; 1) biblJOteka 
lbyt Wiele kosztuje fundaCj(ł, 2) za mało 
pr:tynosi pożytku. 

Otóż co Eto pierwszego. budżet in· 
st iUCJ to 1909 - (J przewiduje 
około 6 ·ty::i. Jr. cteficylu. 

L o :s.ał <11 Jeulra1 g 6w rne z j)o­
wouu wyu1.mia w Jt;;zyku fumcusrum p-rl • 
wodnil~a po muzeum, co należy uważać 
za lJOz.ytecwy W.}tual~k uali.łaaowy. lum: 
łuta me oawa~y uet1c:ytu, lub uawu~y 

m1111matny \llć:IPfZ.Y kład 228 tranKów w 
l9U7 r.) .. 

FuodaCja nie jest t 'I\ ubogą, ma w 
ba kach około· 60,000 fr. kapitału i przy 
jakieJ. takiej energjt mogłaby z łatwością 
zebrać w kra1u ofiary, czy zapomogi w 
kwocie niezb~dneJ dla pokrycia defi­
cytu. 

' a ogół zał administr cja fundacji 
1est nie~m1ernie tania. Za dzierżaw~ 
wielki go attlku, zapewnioną jdzcze na 

KU ~ l.OOZKJ-ł) sty(.T.ttfa 1911. 

lat 60. płaci słe rocznie 225 fr!, gdy we 
Lwowie trzebaby na budow J?machu dla 

meJ blbłjoteki wydać najmniej pół mił­
Jona koron, lub pf clć odpowieni czynsz 
dziertawny. 

Koszty dmfnistracyine wraz z pła· 
caml kustosza, blbljotekarza. jego po­
mocników i t. d. w ostatnim, najgorszym 
~oku wyniosły zaledwie 11,426 franków. 
„Porównawszy. pisze p. W., te koszta 
z rachunkami zakładów podobnych we 
Lwowie. przekonamy sii:, te naród, jnko 
go,podarz, prowadząc t~ robotę w mi j· 

scu właściwem. robi dobry interes ma­
terjalny. Ani blb1jotekarza we Lwowie 
nie utrzyma sii; za te pieniądze. co tam 
bierze, ani ten bibljot karz pracy z s;e. 
bie tyle nie wyda, bo jest to miejsce 
tanie i spokojne, jedyne do pracy tego 
rodzai u•. 

Bibljoteka rap swylska śwłe1nle sii: 
rozNlja. W r. 1872 liczyła ona zaledwie 
1787 tomów druków i 153 tomy rfłkO· 
p1s61Ji, obecnie zaś posiada drukó.v 
63,177 tomów i l8880 tomów rę~,Opi• 
sów. Całe to bogactwo poW:itało t da­
rów: na1cenniejsze z nich pochodzą od 
działaczy naszych na emigrac1i 1 ich 
padkobierców. Hibljotel\a dzls 1eszcze 

jes pompą, 1,vy~y:sa,ą~ą z lffYJó „k euro­
pe1sldch dru.ki polskie 1 archiwy emi• 
grane I< ie. 

Ponieważ dzieło skup.enia tych nie• 
oc~nionych dokumentów 1est 1eszcze by· 
najmniej nie ukończone, to już dla tego 
sarnego na.eżał'oby bib!Joteke pozostawić 
na miejscu, powiada p. Wasile 1Nsid. Dość 
będzie na p1zenoslny czasu, gdy l<si~ga 
emigranckiego żywota zostanie skompł -
to wana. 

Nie motrta też utizy'mywać, żeby 
zbiory muzealne i b1bl1oteczne leżały w 
Rapperswylu. · P. Wasilewski pisze w tej 
kwestji, co następuje: . 

„W roku 1909 zwiedziło muzeum 
osób 3,86' (w tern jwie trzeCłe cudzo­
ziemców). z biblJoteki korzystało osób 
1 111stytucJi 2~9. Na mie1scu stuttjow· to 
os<>ó 41. Nie jest to powód dost tecz• 
ny znoszema b11>1Joteki. N 1e to~eba ty I• 
l\o te1 trek:wenCJi porów11ywa~ z blbiJó• 
Le:am1 oświatow m1, marącenu czytelnie 
publiczne ~ O.ssolineum. tl11.>IJoteka um• 
wersyteclrn). ie<.z .z.estaw1ac ;ą z tałuemi 
b1Dliutekam1, jal\ KórnlCl\il. i r u::.h;;G) ńsl\it, 
i"'aw111cowsK1c11, L)J.1edu5iych:1cn i t. p. 

jezeu zamożme1szy 1ód polraH dojść 
do poc;zucia 1:c:ddan lwle~cjone!·skich i ~-
rtymać si~ prtt:z sz~reg µoko1en w te; 

w1t kolei\..:Jo11e1 a. to moie :sit: zduu.Y i; 
na ten po1uy:;.t l 11a teu wysHe1\: llaw~t 

Ole ny, ale i:.yw1bzowuuy uaro<l„. 

Korzystanie z bibljoteki rapperswyl­
sku~j, dodajmy, jest dla uczonych naszych 
ułatwione przez wysyłanie potrzebnych 
rnaterjałów na żądanie instytucji krajowej. 

P. Wasilewski j!Orąco tet broni 
Rapperswylu, jako posterun!cu narodo· 
wego na obczyźnie. „Bibljotek' Rapper­
swylska (powiada), jest nam tetaz po­
trzebniejsza, niż była w r. 1870, kiedy 
ją zakładano. 

Wlaśnf e gdy zacz~ło sif; w Europie 
pewne zainteresowanie spraw4 polskri, 
my nad tern myślimy, jal zwinąć pc,­
sterunek rntelektualny na ubc:zyinle. l\11ż­
dy inny naród w tych, co my, warun -
kach poi.tycznych skupiłby w takiem 
miejscu świiitło swo;eJ kultury, całą jej 
wyrnowe, wszystkie dowody pisane 
praw swoicn i swoich z Europą to.:iun­
ków, stwur:.:.>łby tam erc11 neutralny 
śtykan1D si~ swego ze światem obcym. 
Bal gdyby uył taki naród inny i robił 
to, tobyśmy go naśladowall; al nam 
brak fantazJi. nam pilno likwidować po­
sterunel •. 

Bardzo poważne też zarzuty posta· 
wić można przeciwl'o wyborowi Lwowa. 
P. Wasilewski powiada: .Miłośników li· 
teratury emigracyjnej trapi myśl, że ter­
min dzierżawy zam.m Rapperswylskiego 
kończy si~ za łat 60; 'tacy są przewidu­
jący. Co będzie potem? - pytają. A ja 
się ich zapytam: co b~dzle teraz, gdy 
przywiozą te zbiory do Lwowa? Gazie 
maią na to 1 01 lieszczenie? w J8kie1 in­
stytucji w dzą gwaranqę, źe bedz1e miała 
możno~ć zal\O:iczenia tego dzleta? Nie· 
ma we Lwowie mie1sca tak dobrego i 
warunków tak dogodnych iak w R1pl-1er­
swylu. 

Pod wzgl~dem gospodarczym w ol~ 
przecież widzieć te zbiory w gmachu o 
metrowej grubości murach, odosobnlo· 
nym, suchym, zabezpieczonym od po· 
żaru i spokojnym. niż patrzeć na nie -
a widzq to już oczy moie - Jak leżą 
lat dziesiątek w pakach we Lwowie, bo 
me ma nikt czasu ni głowy niemi si~ 
zająć, a pote1n - jak giną, włączone 
do ogólmejs:t:ych całości, aby nigdy me 
powrócić do swoistego cbaraktcru11

• 

jak się cału sprawa rappenwylska 
zakonc;zy, trudno dzisiaj przewidzieć. 
Pożądaną byłaby w każdym razie re­
forma zarządu instytucji 1 ściślejsze jej 
zbliżenie z instytucjami krajowemi. 

J. l<n. 

Wiadomości ogólne. 
O Prezes Dumy o Dumi 

wyraża slą naogół z ufnością, a w 
przyszłość patrzy spoko!nie. 

W wywiadzie, jaki z prezesem Du­
my państwowej Guczkowem dokonał 
obecnie w Moskwie, wspótpra„ownil<. 
gazeLy .Russk. Słowo·1 , - p. Quczkow 

Nr. 

miłłł by~ dość pow cJąg1fwy1 nak 
bardrn - treściwy. 

Zdaniem prezesa Dumy, po 
nia lakie zaszły pomi dzy Dum p ń· 
stwową a Rad państ a, są w p wnej 
m.erze niepokojąc • Niewykluczon jest 
wcale mozliwość nader ostrych tarł i 
w rezultaci skutkiem obecn go nastro~ 
ju •. panuje. ' go w Radzie państwa, oała 
działalnołć Dumy pań twowej może 
być spro 11dzona do zera. 

Pro1ekty już uchw !one w DL mie 
państwow J, przechodi w Radzie pań· 
stwa w postaci mo!lfw j do przyjęcia 
przez Dum~ państwow , zaledwie więk· 
szością kilku głosów. Chorooa !·o~oś 
z centrum moż~ się stać przyczyną, że 
projekt jakiś przejdzie w takie1 postaci, 
iż os re tarcie mię zy Dumą a Rad~ 
stanie si~ nieuniknione. 

W a ka w Radzie państwa przeciw 
proiektom rzqdowym jest toczoua nie 
przez lewici::, lecz przez prawic i człon, 
i<ówie Rady. nawet mianowani przez 
Tl4d. ViYSLępują µrzeciw proje!dom tego 
rtądu. oza tem są ta :t I przeciwni­
cy ze sf r tiemiańskicłl i zpośród dzla· 
łacity ziemskich. 

O wynikach sesji ubil1gtcj p. Gucz• 
kow wyrnził się bardzo optymistycznie. 
Wpraw z; lewka stawiała przeszkody 
w dzi łalnośc1 Dumy może naw t wlc· 
cej, niżli przedtem, le to sic: tłom cay 
zbliżaniem t rminu wyborów; gdyż opo­
:tyc1a pragnie wyzyskać Dumt; dla swych 
celów uglcacyjnych. Nie chodzi jeJ o 
ud1waleme pro,ektu, lecz o podniesienie 
swego au toryt tu w oczach wyborców. 

Co do pracy Dumy 1 a sesii wio• 
senneJ. prezes Du111y tak ią S:t.tdcuje: 
.Kanalizac1a Pete1 :>burga, wallrn .z p1Jafi­
~c..vem. budzet, ubezp1ec:z:1m1e robotm­
Ków i samorząd m.ej ki dla Królestwa 
l"olsk1ego. 

() raforn1a poUcji. N ini~ 
sterJum spraw wewn~tr:rnycll w ciągu lu· 
tego r. u. złoży Dumie państwowęj pro­
jekt reformy połlcii. 

?rojtkt. opracowany przez specjalną 
komisję, które} przewodniczył najpien · 
Erisz. a później członek rady panstwa 
Makarow, przerobiony został ·nast~pnic 
i sformułowany ostatecznie zgodnie z~ 
wskazówkami wiceministra spraw wc­
wnętrzych, Kurłowa. Projekt pierwotn) 
uległ przy tej sposobności zasadniczy111 
zmianom. 

O O pra , r:&ałllilll1Mlił 

s :: i r dnie ~ r.łaii!ó:11• 
u o h. Były ministet t..;.,v1,i.} 

Szwarc przed ustąpieniem sw0Je111 wy­
dał okólnik, pozbawiający wszysude ży · 
dowskie średnie zakłady naukowe w 
państwie praw rządowych zakładó \ 
naulwwych. 

Ob cnie po objeciu teki m~nisterjal 

• • • 
1) się błyskotliwe płomyki oburzenia - u1ął po­

tem jak. roztrzepany dzieciak ręce dziewczy• 
ny, i żaCZ:\ł ją pr:teeprasz&ć. 

cze przeniesione zostalo do wspaniałego pa" 
łacu w dof:?rach 11wego mtża. a potem odpo· 
wiednio do wymagań wielkoświatowych. mło· 
dzi ma onkowte spędzali życie jut to w nc:·· 
wykwintniej zych mJej:scach kąpielowych, jur. 
w Paryżu i innych tolicach świata. gdzie mąt 
dumny z urody i ni ysłowion o wdzi~k.u 

swej żony 1 st rał sif!, aby z ćmie ała uk 
zaniem ai swoim n jwspantal ze gwiazd„ 
sezonu. 

oz a. 
n oja Piq o s • 

ora był ios nn , a dzień i ak. uśmiech 
dzl c yn pogodny. 

Po prz r. k p9 lszyn, która w dali za 
m ~at widok od schodu, niby prte'Z sito 
~mu i ś jet1 nej, kl dly cienie dalsze drze­
w • r.o:r:nucone dokoła dworu wiejskiego. 

· Po ogrod ie bzy, mieniły się kwieciem 
zystej i liljowej barwy. a na nich zdr~­

t i ł od chłodu nocy, a nie ogrzane jeszcze 
· dostateeznie promieniami słońca ze stuło· 
nemi sluz;yd mi zasypiały b rwne mo­
tyle, ' 

óie ztamowe led o rozkwitfe go owa­
ly s·ę do boju z zapac:hem bzów, których 
balsamiczna woń wdzierata sit w każdy za. 
k.ątek ógrodu. 

One, te n oje róte uk ocha.ne-za wołała z 
pies:iczot, w łosie m oda dziewczyna-i tak 
wreszcif) zwyci~żą za pach bzów - dodała po 
r•nwili--bzy wkrotce okwitną, a róże wszech­
wła:< nie panoweć będą przez cale lato. 

Spiochy ślt te róie p-llni - odpowiedział 
stoJą~y obok męzcr.yzna-ile razy tylko rankiem 
clo ogrq_du w:ejdę, ~pią W!'zystkie· - dla pani, 
panno Ewo, budzą się tylko - a kluj a, k tu :ą 
wol,q jut bzy„_.WolQ bzy - powtórzył I\:azi-

. mU,rz z u miechem wpatrując Rię w ciemne 
gJebokie or..zy Ewy. na których dnie rozpalały. 

Jeduą tylk ró nad wezystk.ie cenie -
ale tej nie łubie. ale ją, kocham - kochal.1ł. -
bardzo-a po chwili znów za.w ł l: 

Ni eh ·ej pani powie pa no Ewuś tej 
róźy. tej mojej. tej bi łe.J - że j ~ och am -
tam taj. 

J nie zn m tamtej - broniła. siQ Ewa z 
płomykami nie w oczach jui, ale z płomieniem 
na twarzy wyci g j~c ręce po kwiat.> który w 
tej chwili K zimierz urwał z luz ka. 

ja nie znam tamtej- ;vofała zwracając . ię 
ku werandzie, i w zielonem zn1kla winie. 

Kazimierz arm1ą róz, i bzów wonnych 
otoc2.0n)1-po:zostal1 ale litegł oczym& za uro· 
czą dz1e cz.ęcą poRtacią, oczy przymrożył 

Jakby czło iek z patrzooy w 81łońce. - Uko~ 
eh n moja-sz1 ptał w upoj niu do siebie -
słowo to wym kalo mu się z ust z rozkosz 
nem WAstchnieniem - z wyrazem tym błądził 
pośród róż gromady, jakby chciał wysłać .ie 
w 8Waty do swe.i dzieweczki - do swej wy· 
branej. 

Uroczy sen szr,zęścia-jasną chwilę życia 
rzeczywistość zabiła w rozkwicie. · 

vVkrótce po parotygodniow M·ch ;vakacjach 
w domu przyj ~iół roclzi"ÓW, Ka1.hnie1·z Rusz­
czyc W;S'jcchal <lla dalszych ,•ud}t - Ewa za~ 
po pewnym czasie, ulegając ży~z niom r·C'<dt1-
ców. a także zwabiona ułudnen i i obictnicrrnll 
:!.wte nego swnowiska. odda.fa ręl'l.Q :t>\V-'~ l r~h e­
mu Jerzemu Ordonowi. 

Ze skrumi::icgo wiejskiego dworku, dziB'V\'• 

Ze skrom n go wiejskiego k ·iatka EVł a 
przeobraziła się t t nagle w wsp niały kwiat 
egzotyczny. 

Atmo fora b lowa-ko m polityczne ot • 
~zenie-oto była arena. na któr j żyć 1e1 k·l· 
z no- czy by la szczęślł -czy serce 1e1 n " 
z pr gn lo inn eh wrażeń-któż o odg nif P 

Kazimierz rzucony losem pt'zeznae1:eń v . . 
świat daleki po ukończeniu studjów uni 
teckich dla pozn ma arcydzieł s tu i i 
sp,dzit jeszcze lat p r~ poza 
kra1u. 

PJ·egnąc jedn k utr alić wr ż nia odnk. 
sione z podróży, kreślił szczegółowo pamięt 

nik, który b-yl mu z r zero n jmil ::. 
powiernikiem, i tutaj tet spowiadał ait z Dll\· 

skrytszych swoich myśli. 
ft z y m w m a f u. 
Dziś c1warta rocznica od wyj zdu swego 

i: d-omu, a -....vłaściwie od pożegnania uroczegn 
ll~rowa, ~dzie z s -.rdecr.nością iśc e rodziciel· 
. ki~ pode1mowall mnie starzy przy"acielt:. 
mo1c'} ro 1ziców, i ~dzie poraz oat tni widzia­

lem Ewę . 
{D. c. n.) 



( 

J'li! o. 

nej przez Kasso, właściciel e sześciu za­
kładów naukowych, gdyż tyle ich iest w 
Rosji, wnieśli do ministerjum oświaty 
skarge z prośbą o cofnięcie okólnika, 
który godzi wprost w egzystencję tych 
zakładów. 

Minister Kasso, rozważywszy skar­
gę, postanowił zawiesić działalność o -
kólnika na l rok, a kwestię zupełnego 
jego zniesienia wnieść pod obrady Rady 
ministrów. 

O Przeciwko wielo:ień· 
stwu. Wiceminister spraw wewnętrz· 
qych zarządził energiczne środki, ma;ą­
~e na celu zapobieżenie wielożeństwu, 
~ zerzącemu się w sposób zatrważający 
w5ród żydów. 

O O j ęzyk na l<olejach. 
.Now. Wrernia" notuje pogłoskę, że 
.i 1 inis1erjum komunikacji poruszyło po­
llOwnie sprawi: używania języka rosyj­
skiego na kolejach żelaznych w Króles­
twie Polskiem. 

Z polecenia ministra komunikacji 
11 !\ 'Orzona został a specjalna komisja w 
ir:J sprawie, złożona z przedstawicit:łi 
fl1iniste qów komunikacji, wojny, spra• 
wi~dliwości i spraw wewnęt rznych, oraz 
i'rH:dstawiciela generał-gubernatora war­
:izawskiego. Obradom komisji przewo­
dniczyć ma czlonek Rady ministra ko­
munikacji Pałtow. 

O ice•mhi,ster senato• 
1•em. W1cem1111:5ler oświaty, Ul1anow, 
trnano" any ma być na Nowy Rok st. st. 
senatorem. Powodem tego mają być 
nieporozumienia mii:dzy Uljanowem, a 
ministt em Kasso, oraz niezgadzanie si~ 
u :ianowa na nowy kurs polityki mini· 
~\eqa\uej, ujawniony w przeróbce pro• 
~ el~tów ustaw wyższych i średnich zakła­
J.ów naukowych. 

Zjazd profesorów. 
Z powodu ostatnich wypadków w 

uniwersytetach rosy1skich, w Pelersbur­
gu odbył się zjazd profesorów, repre­
ze1;nu ących prze wJżnie stronnictwa pra­
wicow.·. Faktowi temu półurzędowa 
„Ross11a" przypisu,e ogromne znaczenie, 
gdyź, v.edług jej zdania, zjednoczenie 
„ \)OW..żnych m~żów nauki" b~dzie sku­
teczną przeci lA wagą "Związku akademi· 
:kiego", do którego 11a l eżą profesorowie 
liberalnych zasad. 

l) odnosząc z uzmmiem projekt 
zwiądrn 1 rofesorów-prawicowców „Ros­
sija" pisze mi[!dzy innerrn: 

„ Teraz, kiedy stan rzeczy w szko­
le wyższe! przybrał taki obrót, że JUŻ 
nie można mieć wątpliwości co do 
przyczyn obserwowanych nieporząd­
•,ów, ant co do ich charakteru, ani 
\He~ z.cie co do teJ roli, którą pod1~ła 
nwolucyjna cz<ość młodzieży, oraz 
stojąca poza mą „opozycyjna„ profe· 
sum, nie moźnC:t su~ dziwić, że i wśród 
przt:dw111ków pol1tykowama w szkole 
wyższej dojrzaJa potrzeba ZJ ech an i a 
się i rozwazema obecnej sytuacii". 

„ Wspommawszy nast~tlnie o nai­
waimejs:i:.eJ uchwale z1azdu, że szkoła 
wyższa powkna mieć autonomjt: aka­
demicką, a nie polityczną, „Rossi1a" do­

K1..m1ER r.ODZKI -9 stycznia 1910 r. 

Te swoiste prawa zapewniały rze­
miosłom polskim opiekę i rozwój, i ce­
chowy rzemieślnik nasz nie bez racji 
uchodzi za wykwalifikowanego i zdolne· 
go wytwórcę. 

W Petersburgu od czasu do czasu 
odbyw11ją się zjazdy rzemieślników z ca­
łego państwa, reprezentowane .,;rzez jed­
nostki wybrane, usposobione pow a żnie. 
Z opinjami tych ziazdów liczyć się mini• 
sterswo handlu. Otóż w końcu stycz· 
nia ma się odbyć zjazd w Petersburgu. 
na który wezwano także delegatów od 
rzemieśl ników z Królestwa. 

Konieczność udziału naszych dele­
gatów rzemieślniczych w tym zjeździe 
jest tern .viększą, że zjazd obradować 
ma nad dopiero co przygotowanym 
prz\!z rząd projektem nowej „ustawy o 
przemyśle rzemieślniczym". 

Projekt ten ma obowiązywać w ca· 
!em państwie, a odrębna organizacja 
cechowa rzemiosł w Królestwie może 
byc zniesiona. 

jest to w : ę .; kwestja ogromnej dla 
naszego kraju doniosłości. u~zciwe 
rzemiosło polskie i bet.: tego ma ciężką 
walkę z miejscową konkurenc,ą, nieee· 
chowych, c.emnych żywiołów, dyskreJy­
tu1ących nasz przemysł. fuszerkę i obni­
żających opinj~ wa1srnwskich wyrobów 
w Cesarstwie. 

Gdy nasza organiiacja cechowa be· 
dzie zniesiona i zbliżona do or~a111zac1i 
rzemiosł w Cesarstwie, może to dla nas 
być niekorzystne, jeżeli nie będziemy 
zabiegali o swe prawa. 

Sekcja rzemieślni:za Tow. popiera­
nia przemysłu i hand.u zaimuje si~ gor­
i1wie tą sprawą. Na ziaz<l petersburski 
przygotowała ona obszerny memorjał o 
stanie naszych rzemiost. Memorjał wy­
kazuje, że stan rzemiosł od lat 1 O ob­
niżył się. 

Dla podniesienia rzemiosł memor• 
jał zaleca, organizacje zbiorowe, l~ształ­
cenie zawod<YNe, tworze nie muzeów i 
wystaw ruchomych, styp end Ja dla cze­
LdmkOw na wy jazd Zligr ani cę, kon kur­
sy, nagroóy; dalej udogodniema admini· 
stracy 1 n~. ulgi celne, ułatwienia przy sta­
wia111u małych maszyn. 

NiezbęJnem jest dalej obowiązkowe 
naucza111e, lrnrsy wieczorne, warsztaty 
szKolne. Rówmet konieczną jest refor­
ma kredytu dla rzemieślnilców, udziela­
nie pożyczek na zatrnt> narzędzi i mater· 
1alów, luedyt na kaucie dostawy itd. 

W zakresie prawnym korzyść przy• 
niesie JetJsza regestracja firm, wlększa 
odpowiedzialność za bankruclwa i nadu· 
życia w rzemiosłach, mniejsze formal­
ności przy przesy-rkach towarowych i 
pocztowyc11, utworzenie agencji, pośred-
111cz<lcycn między kupcem a wytwórcą. 

W reszcie memorjał domaga sit;, a­
by w niedziel<: praca w warsztata eh 
uyła zawieszona, podobnież, jale i w 
handlu. 

Oprócz powyższego memorjału, 
sekc1a rzem1ost obmyśleć 1eszcze ma 
sposoby zabezpieczema lepszych stron 
oDeenego ustro1u rzemiosł w Królestw.e, 
którego podstawę stanowią wzorowt: 
cechy. 

sie. liczy lat 97. Dzienniki nazywają 
wybory obecne "wyborami kobiecymi". 

6. Sprawa gen. Dumbaiize. 
Prezes cywilnego departamentv !rnsacyi· 
nego senatu zwrócił się do nad•prolrn­
ratora 1 departamentu z prośbą o wy­
jaśnienie, jak nalezy postąpić z powodu 
odpowiedzi naczelnika m. Jałty, gen. 
Dumbadze, który jak wiadomo, odmó­
wił opłacenia stempla od dokumentów 
urzędowych wysłanych do senatu. 

Nadprokurator, jak donosi „ R:.issk. 
Słowo", zwrócił się w tej materji do 
członków gabinetu. 

Odpowiedziano mu, żeby me wv 
taczał sprawy gen. Dumbadze, p:Jniewa: 
udzielona mu będzie nagana w drodze 
administracyjnej. 

t::,. !Echa zjazdu ,rofeso­
row. Telegramy doniosły JUŻ o posłu· 
chaniu w Carskiem Siole grona profe­
sorów uniwersytetów. 

Przed posłuchaniem profosorowie 
przyjf,Jci zostali przez Stol.vpina, który z 
wielką u wagą slu,hał prolesorów. Pre­
mjer oświadcął, że b~dąc stronnikiem 
czystego „alrndemizmu „ rugować będzie 
z uniwersytetu wszelką polityk<:. 

„Now. Wremia" zamieściło szcze­
gółowe sprawozdanie ze zjazdu profe­
sorów. 

Profesom.vie uznali za niezb~dne: 
Ponowne rot.:patrlenie ukazu o autono­
mJi uniwersytecl{ieJ w zw.ązku z wyda­
nemi póź , 11ej rozporządzeniami w tej 
sprawie. 

Pod autonomją profesorowie rozu· 
mieją nieprzeczące interesom państwa 
prawo do samodzielnego decydowania 
~praw uniwer:;yteckich bez powodowa­
ma się względami natury politycznej. 
Kurator olm:gu naukowego powinien 
po,;iadać tyllw władz~ nadzorczą. Fa­
kultetom powinno być nadane prawo 
otwierania oddziałów. 

Wszelkie organizacje studenckie, nie 
wyłącza;ąc naukowych, są w muracn u­
niwersytecl{ich niepożądane. 

.Pożądane iest, by przed uchwale· 
niem ustawy uniwersytecldej rząct wnióst 
do izb prawodawczych prawo o sl<aso• 
waniu honorarjów proiesorskich i wpro­
wadzeniu etatów tymczasowych. 

6. Węgiel oay 1iałta'l Prze• 
wodn11.:q..:y wyż':Szes ":..>lejowej komis1i 
ankie lowe1 gen. ł:'1et ruw, złożył komisji 
obszerny 1 eforat, z którego wynika, iż 
zamiana węgla .Kam!ennego ua opał 
nattowy Jt!SL 11.:l !wiejach pożądana. O. 
becnie ua vd,gtel Kamienny lwleje skar• 
bowe wy~aJ'l około 60,000,000 rubli 
rocznie. O.m:zęóuość po wprowadzeniu 
opału nahuwt!go b~dzie tern większa, iż 
skacb otrzymu1e od l<Opalń nafty znacz­
ne ilości natty w charal{terze podatku 
w naturze. Przystosowanie parowozu do 
opału naftowego trwać ma nie wiqcej 
nad trzy dni. 

6. Katedra języ~<.a l iiew. 
skiego w ltrakowu:~. 1\sią.:~ Eu­
gen1us:i:. Lubom1rsk1 . dał 1~icjaty':'ę do 
utworzema katedry J~zyl\a 11tewsl{lego w 
akademii jagieltofisktej w Krakowie, 
składając na teu ceł 40 tysięcy koron. 
Za przyldadem stryja posze<lt :synowiec 
1egu, Książ~ Kazimierz Lubomirski. 

Sumy złożone, jak si~ okazują, są 

daje: 
"Naj1aśniejszemu Panu podobało ZE STRUl~ DALSZYCH, 

si~ uszczęśliwić m1łościwem przyJ<:· ="'=-:::=-=~':""~-~==-:: ... ::: ... ::_~::::=== 
cic:m µrzybyłyc11 z różnych stron l{u-

zbyt szczupłe dla utworzenia lrntedry. 
Na utworzente bowiem docentury po· 
trze Da przeszło 1 OO,• JOO kor. a liatedra 
1est 1eszcze kos owrnt.jSli:I. 

sj1 profesorów i zaszczycić ich długą 6. Tak~e pa-zeciwnik są• 
rozmową. N ie wątpimy, że talrn wy- dów. Z Carycyna donoszą do dG1en· 
::ioka łastrn Monarcny znaj<lzie gorąLy mka „ł\u;,.:> lwie ~towo•: 
odaiw1ęk we wszystkich kółkach pro- (Jłoś:iy mnich liJodor złożyJ sądo· 
tesorstm:h 1 studenckich, ~zczerze od· wi otm:gowemu, sętJziemu miejsl<iemu i 
danych cu:zk1ei. lecz ważneJ sprawie • sędziemu śledczemu podania ta !~iej tre• 

W spraw.e lej µ. U. Dowigał.ło o­
głosił list w .1<.L . W1l.'", llaworn;ąc do 
iJOplefi:tOIU tej tu l. dCJI , 

6. Soan d a la1h1.w.ainia o• 
iiiiar iiiło ~a:: cz..; .... „.111w. Czeslut lVla­
ctl:!f/. ~zKo l 11a otr:l> mara 'I. powodu No­
wego Rol<u prawctz1wie wspamałe dary. 

„ Wobec ostate:znego bezwstydu i Matżon l<0w1e Korbel złożyli zarządowi 
bezgra111czneJ mesum1e u1iości, jakkh do· Macterly 111 11 1011 twrnn (wroru Js 1wp.) 
woay dał pO\\ iatowy z;azd s~dziow z czego pół m:ł1ona lwr. oJ siebie a 
przysięgłych w spraw11:: ftlimonowa, któ· Jrugtt; pot m1ljoaa z zarlądzonej przeL 
r.:gom oskarżał o µotwarz, a l<tore~o n1cn s ~i.ltH1ki wsród czecuOIV ameryl{ań· 
sciu umewmnir, - utracuern wszelK(ł sK1cl1. 

coraL barazieJ wzrastającego ruchu a- śc1: 
kademick1ego. Wyższa szkoła dla 11a­
uk1, me dla robierna rewoluc), - ta• 
lrn: hasło głosi ten ruch, - proteso­
rowie zas powinni być 1udźm1 uaul\i, 
a nie działaczami partyjny mi" 

Przy teJ sposobnośc1 11 t{ossija" ata­
ku je gwałtowme „Zwi ązek akademicki 
profesorów•, zarz.uca1ąc mu, że zamie­
n.ł szkoły wyźsze w „cy taael~ rewo• 
lUCji". 

ef orma rzemiosł. 
Bardzo ważne z.miany w sw1ec1e 

rzemleś\niczyrn gotują nam nowe pro­
jekty n1'dowe. Wiadomo, te rzemieśl­
n fk polski, twłaszcza w Królestwie, 
znajduje si~ pod osłoną swoistych praw, 
różn~,~~~ . ait ~nac,zRfe - od .J?,raw_ (;~~ar:-

wiarę w sądy ziem.:>k1e, a wobe~ tego i{omitet czeskich pań złożył Ma-
prosz~ o za111echa111t: wslełl<1ch sprnw cieny dar noworoczny 350,000 Kor. 
przeciw potwarcom". Lmarły w Areo mspektor kolejowy, 

Podobno Związek .11arodu rosyj · Kuchenka, zapbał 1Vlac1erzy cały :>WOJ 
skiego wyraz :ć ma m111chuw1 lljodorowi majątek w wyso1wśc1 300,000 kor. 
.bezwzgh;dne wotum zaufania„. r::,. Zamach na króla Alfan• 

l:ł. Wybory ~UJ>biece, Ozien- sa. Z powodu surowej cenu.:ry, n;ema 
niki linlanazkie stwierdzuJą, na podsta- uotijd autentycznyc11 wiauomo3c1 o strza­
wie doniesień z rozmaitych stron kraju, Jach. Jal\ie padł)' podczas przejazdu l<ró• 
niezwykle liczny udział kobiet w odby· la Alfonsa do Malagi. Gazety urzędowe 
wających si..:: obecnie wyborach do SeJ· poctają w tym wzgl~dzie wielce lJa1am11-
mu finlandzkiego. Tak up. w Abo gło• me 1mormaCje, a nawet strzały Le nazy­
sowało kobiet 6,996, mężczyzn zaś tyl- wają wypaQ.kowymi. O"ólnie 1e'1nak 
ko 5, 122, w jakobsztadzie, 1,08?t kobiet panuje przelwna~ie, żi me był tg prz~· 
i mE:żczyzn t ,055, w Nikarleba 368 ko- p~del<, ~ec_z f?rma~rf!e upłanowa~y za: 
biet i 2~5 m1tż.czyzn. Najstarsza z wy- maci~ na . zy~1e l\_1 ":'la ~~lfonsa •• · !. Ol'łf'.1er 
~~~~~w•Jak~ piln\. Pali w łi:el.si~~tor„, , dieme tei o~natrueJ ~'ilflQipąS1,;' .. ~.~J~~ 

3. 

wać się zdaie w r6wnoczesnem areszto' 
waniu główne~o anarchisty, Cezara Ru• 
gas'a. 

b.. Ankieta lwowska • 
sprawie żydowskiei. Wydział 
krajowy zwołat na dzień 23 b. m. a.n• 
kietę w sprawie żydowskiej. 

Przewodniczyć będzie mar~załek hr 
Badeni, względnie członek Wydziału 
krajowego, doktór Władysław jaht. W 
obradach weźmie udział · szereg wybit· 
nyc. nsobistośc, zavrosionych przez 
wydz Jl krajowy, którt! w swoim' ciasie 
otrz\. •1Jy odpo . ··~.J i kvvestjonarjusz, 
orał. 1. lerja ty, o l n s : ą ~e się do l<we, 
stJi ż„ 1'J wskie j. 

t::,. Spraw~ ~f1•ud~1owskie• 
tiJO. Sledztwo uwvelma;ące w sprawie 
Trudnuwskiego, zabOJC'Y R~baka, postę• 
pu;e szybko naprzód i będzie ukończo· 
ne w potowie bieżącego miesiąca, po• 
czem sędzia śledczy dr. B:>·Bowski, od• 
stąpi akta prokuratorji państwa, celem 
wy110towania aktu o·.karże r tia. Zachodzi 
Wfłt.-lir:ość, czy sprawa l rudnowsklego 
bęazie moe-'Ji:i być rolpatrywai1a na luto­
W} eh posiedzeniach przysięgłych. cey 
też zajdzie potrz~;;a odtożenia jej na dal­
szą jeszcze kadenq~. 

/:). Prz~ciw:"o „&06"• Na 
ostatmem pos1e::iz~ 1 11u dermi:ltologów ber· 
lińskich podda1w druz!;(.ocącej krytyce 
preparat .606" prof. Ehrlicha. 

LekarLe stosuJą:y ów preparat, 
stwierdzili, że objawy cboroby syfilitycz• 
nej przeważnie powracały, a jednoc:ześ· 
nie powstawały wrzody, w wielu wypad· 
l\at;h bardzo 111ebezpieczne1 

Do. FmJer, z Wiednia, oświadczył, 
że „nie wyszliśmy jeszcze poza iakre:> 
doświadczeń. Trzeoa dłuaiego ~as u, 
ażeby najważnlejsze kwestje (metodyka, 
wsł{azarne 1 przeciwskazanie) jako tak<l 
rozjaśnil „. 

Wobec tego, należy z wielką ostroż~ 
nościll traktować leczenie .salvarsanem•. 
lub go aż do wviaśnienia rzeczy wc:ale 
zaniechać. 

~ Tajemni.c&a . dziewozy, 
na. Donoszą z Krakowa: Od kilk.1' 
miesięcy siedzi w aresztach miejskich 
dziewczyna, licząca około lat dwudzie, 
stu ittóra nie chce wyjawić w taden . . . . 
sposób swojego prawdziwego nazw1-
srca. 

Przybyła ona przed ośmiu miesi'-:. 
cami r: Rosji do Krakowa za fałs,ywym 
pasportern, wydanym na nazwisko Hele· 
ny Zelezili. Podaje ona J~d~a(s, . że na· 
zywa sii: Anastaz1a My~l~'."'1ec ~ po~ho­
dzi z Tłumacza w GahcJt. .k;lohc:Ja i . U· 
rząd gminny w Tłumaczu nie znają ta~. 
!dej osoby. 

Wogóle dziewczyna .. przy zeznaniach 
nie chce nic odpowiadać a nawel w 
tych dniach przeczyła, jakoby nazywał~. 
się Myśliwiec. W śledztwie zeznała, t~ 
gdyby wyjawiła wJaściwe nazwisko, u1 
c1erp1ałooy dużo osób. a nawet dwie. 
slrnzane nyłyby na śmierć w zaborze 
rosyjskim. 

Tajemnicza Q~iewczyna ma bielmo 
na prawem oku. 

Przej~ty do gł~bi ducha idea.la.mi 
braterstwa i równouprawnienia, zmarły 
poseł Karnułow i w sprawi~ pol~lde; 
podnosił głos szlachetny. Na1znam1en: 
nie1szą była mowa. wygłoszona przezen 
10 lutego 1910 rotrn, w sprawie Inter­
pelacji opoisi<1ej, dotyczącej zarówno 
prześladowań reUgijnycb, ~tóre zmarły 
specjalnie odczuwał, 1at<o jeden z prze­
śladowanych za wiar~ staroobrzę,W;>wców. 
W dziefl po~rzebu .bz. Petersburski'' 
przyta..:za z: te] m.owy główne ~st~py:' 

„Z~adzam s1(f z poprzedmmt mów" 
cami. ze, być moż.e, .kraj chełmski jest 
to najbardtleJ umęczona c~c:ść na.szęgo i 
wicie cierpiącego państwa. W ciqgu 
całej swei wielowiekowej h1stor1i odczuł 
on na sobie rozmaite polityczne i reh· 
giine eksperymenty, cz<;sto ~y~ażone 
przez ~wałt 1 nlesprawlcdllwo~,1„. Wła· 
dyka Euloirusz mówił, ttr edy l,sr'aj ten 
na zasadzie traktatu włedeh,sluego. prze· 
sz:edł do Ro511, władza rosy1ska me PP'. 
dejrzywała wcale, ie SI& tam fOSianie. 
Na meszcz~scie w r. 187 5 władn rosy~· 
st<a przy p1Wmniała sga.c: • tmJłl . i to. 
ciegQ nie es1~11da \Vr \fk$O~ p~h· 
tyka katoli~a. mm · · pr~tąil'lt~­
cre chełmS'Z~ .. i im· d,O: lgitoHcy~mll\ 
to władia rO~YJska Wyl\OlHlła i pOWO• 
qi~iem w cifliu ~~ lat< ' 

-~ l.J 





~ celu ułożenia oddzielnych torów dla 
?Ociągów warszawskkh i oddzielnych 
rlla zagranicznych, mają być urządzone 
, wa tunele: jeden dla p:eszych drugi dla 
oojazdOVi.. 

Tunwle te łączyć będą stacje z m·a· 
steczkiem, letącem po drugiej stro­
nie. 

i 1e 
nasz •eh prenumeratorów. 

- W prz 1 szłą środę dnia 11 stycl!· 
nia r. b., odbędzie się Y teatrze popu­
larn} m trz na t rz~du przed-
ta ie1 ie dla naszych pre ra• 
o • 

DPny b diie w s.oJy wodewll pod 
tytułem; 

nna o szystkiego; 
Skrzący humor tej sztuki, i znako­

m'ta do tlpna gra wy mnnwców dają 
zu. ełną rękojmi~, Iz przed tawleuie to 
cz} t nicy Kurjera Łódz.kiegote wypeł-
11ią do ostatniego miejsca. 

Bilety motna nabywać w Admini 
tracji 11 <ur1era po zniżonej prawie do 

potm: y cenie dziś i we wtorek o 
o my 9 ra o do go ziny 8 

cz r 1 1 oraz 11111 śro ę, 
z eń przed tawienia do go• 

d iny po p ludniu, od godziny 
a - w I asit~ teatralne1 po cenach zwy• 
tzajnych. 

Kat.dy z J renum rnt: . .irów, po oka-
1. • kwitu z ópłaconej prenameraty za 
nstatnł mieałąo, ma prawo .do nabycia 4 
bil w po zniżonej cenie. 

d keja 
„Kurjera Łódzkiego· 111 

A. 
= Z prasy. Na nr. 1 tygotlni­

ka „Prawda na rol\ 1911 :;kładaJą się 
prace: .Na przeł~czy dwuch lat", L. Go· 
recluegu; .u źródeł nacionalizmu lite"• 
:.kiego , L. Ci. Zubowicza; „Listy z Ga· 
11cji", t.. l\ulczyck1ego; .Bad~nia nauliu­
kowe"' A. i<.urCJUSzil; „Poez1e• Marii 
tli • r1w"sk1e1; .I<rytyka h eracka i ar-
1 t rczua „, t. Czeka\s\ \ego; „Na dobie" 
1 „L prasy·. \ odc1111rn. • l>ieśń nad 
vieśnitHTII" b. Leśmuwu. 

- „Kultura Polska·. nr. 1 mies!~cz­
nika Hl l 1 r. z ""1e1 a; „Ja sama praw­
da", 11.l pohtylo", „ 'Ol\losie\ „Badania 
naukuwt:", „l'llowe 1\:slćlik1", „L.. czaso­
pl m poJ ·łuch" 1 • tow· rzyszeniach", 
„ W fow. Kultury .Polsl'.i /. 

- .~G'v\ e Zyc e" nr. 14 obejm U Je 
11ast vuJące artylrn y; .Od redakc11", 
.R l< 1910", .Skupienia miejskie w 
• róies \V ,e Plł.l:ik.tem" ita. 

r· l „la"elity"' na rok 1911 r· 
1~ z p 111\: • U Kre:iu dro~1 prze­

\.>} leJ ". „Lm tana sytuacJ '', „Odezwa ży­
uo• -pula ów·-. 

- Uhau:r sit;; nr. l wychodzącego 
fil V łlrt>:c wie Lygoarnka społecznego, 
po11t)'CZ1 o i iner 1.1doego p. t. „ Wolu u 
l ybuna" 1 z Wiera „l oło pols 1e wo­
Dei; Chełrnsz:czyzny' 1 • Warst\lego, -
„Z zyc1a politycznego" - „Z prii:>)'"­
"Z prze złości pau inów cu1stoch ow~ 
' " „ o (; ZJ z.du rz.e1m śi 11cze· 

io" !(ochanow1cz.a - „Nowy parła· 
inent w Ang1Jl0 

- „Pol łosie lnerackie" 
-hp„ w oacinku 11ł<łótma" - J. Kor­
cz 

mim ter ·poleca, 

KUR.JER t.ODZKI-Q sty<.znia 1łJh..., 

polr;.eb ,', pr.zedstawici li z'1rządów miej­
skich, cl legatów instytucii rządowych i 
tych lekarzy, którzy swym doświadcze­
niem mogą okazać dla sprawy 1 oważne 
usługi. 

- ajlepszy s osób walki 
.i! rożyzną. Narzekamy wszyscy 
na okropną wprost i wciąż je:zcze wzra· 
stającą drożyzne środków do życia, 
mieszkań, ubrania etc., lecz też powin­
niśmy mieć tę cywllną odwagę przyznać 
się, że mimo to nie nauczyliśmy się 
oszczędności, tego tak ważnego czynnl­
lrn w skutecznej walce z podrożeniem 
wszystkiego. 

Uznając wi~c, że naj111ezawodniej­
szym środkiem oszczędności jest po· 
wstrzymanie się od niepotrzebnych wy­
datków, pozwolę sobie podać poniższe 
rady, które, jak I ażlły przyzna, wiele 
słuszności posiadają. 

A więc: 
1) Powstrzymać się całkowicie od 

wszystkich trunków alkoholowych. 
2) Zarzucenie całkowite palenia ty· 

toniu 1 wąchania tabaki. 
3) Ludzie żonaci uiechaj konten­

tują si~ wiktem domowym, a nie szu­
a · ą pożywienia po h ndlach win i re· 

stauracjilch. 
4:) Wszyscy niechaj żyj9 oszczędnie 

i nie marnują pieniędzy na zbytki. 
\Vó\ 1czas zostan" miljony w kraju. 
Może ktoś zarzuci mi, że to jest 

niemożliwe, a ja twierdzę, ze to jest 
możliwe. bo te wszystkie wyi.eJ wymle· 
ni one artykuły 1 jak trunki alkoholowe i 
tytoń, nia 54 niezb~dnłe l{Onieczne do 
życia i wielu bowiem bez nich si~ oby­
wa, cieszy si~ dobrem zdrowiem i ma 
siły od,JOrne w sobie przeciw w1zelkim 
zarazkom. 

~aEJSCO • 
= (r) w mrrytur 

<Ila nauc.aycieli. Otri_ym Jemy 
zawiadomieme. ze nauczyciele sikół' po­
czątlwwych, mie1skicn. wieJS \ich i fa· 
brycznych mogą wstąpić do kasy z za­
liczeniem lat poprzedniej słuzby, o ile 
wmosą przed 14 b. m. do kas państwo· 
wych 12-o procentową składkę od pen­
s11 za grudzień 1910 r. na rachunek od· 
u:liału 30 specjalnych funduszów Min. 
oświaty ludowej, oraz prz1szlą bezpo· 
.)1ednio do :Z.amidu kas emery1alny.:h 
el\laraqę, wskazawszy w nieJ numer 
witu <asowego, wysokość wniesioneJ 

sl„łaaki i za jaki czas zo ała wnie· 
st0ną. 

= (r) Prote pro urato. 
ra. W lee pro uri;ltor Je~' ol\.1mow zło­
zy ł JUŻ. swój protes przeciwlw wyroko­
;vl pi trlwwskiego sądu okrego ~ego w 

sprawie z.anieciyszczama odpływami fa­
brycznymi rz.ek1 Oobrzynki. 

Skai.ani w lej S.Prawie na kary pie­
niężne tat>rył\anct są również niezadowo­
leni z wyrotu 1 wmeśl1 przeciw memu 
sl,argę apelacyjn • 

= (r) Komisja likwidacyjna 
. a ow. „Je nolić". KomisJct 

ukwic.1Łtcy11 ii u. stow. zaw. „jedność" 
wysłała wsLystldm człOHKom o. zarz~du 
i 1wm1sJi uw1zyjnej b. ~tow. zaw. "jed­
ność" ua r~ce prezesa Antomego wdo­
wiaKa wezwanie rejenta ne, by wyieJ 
·1spommany b. iarz .:1 "lłał rachun 1 z 

braKUJctCeJ sumy podłu~ bił n u ~pouą­
dz.onego pi zeL. „ Uab.11cl b11chalteryjno -
rewi~XJDY~ p. Lu onura JalJłoiisk1ego. 

I t:rmm wspólnego po:siedzema na­
znaczono na <lilen 22 stycznia 1911 
roku. 

= r) Cen11ik d iczy. 
Nadesłano 11cu11 1lustrowauy 'ennik :skła­
du nasion J nart. du ro1111czych Ogrod• 
111ka Polskiego na rek 1911. 

Adres U5rodmka 1!01s1ciego: \V{}.r­
szawa, ul. Wareclrn nr. 14. 
. = \a) MUD oz 1Ó • Orga• 

mzu1e s1~ w {.\H1tJ l\lutJ Ctt nvw. L:a­
łoz.yc1elanu h1ubu Je~c k1.1m wyb1tnieJ­
s1ych człon ów tut JSteJ, dość l1cwe;. 
k.oJonJi czeskiej. 

Klub oęuw.: miat za zadame ut1zy. 
ma lit .tącz1w.»c1 pomic:dzy czł'onKami 
ko1on11, pop1en11 11: moral11yd1 1 malcr­
Jalnycu mtt:re::suw, 0Jrn1 ę prawną swych 
cl.łom uw 11a. 

Ustawa Klubu została już. opracowa­
na 1 o~C1z1e w tych dniach wysłana <to 
zatwieruze111a. 

=•a) uch ami. racy"ny w 
ł.odar:i uy<1: w uoiegłym m1e!'>1ącu (.Io• 
.:i} c :.wncwy, bo wyenugrowało 97 
o~ob, w leJ uczbie ijJ mężczyzn 1 14 ko­
biet. .l\lajwi~cej, oo ·H~ osób, wyemi­
~rowało ao Nowę~o jorku; do Argen· 
t,yny wyemigrowało 9 osób, clo Uatwe­
stonu - 4) do Płl1ladelfJ1 - l, do Pa· 
lt t,vny -- 2, au 1..ou .uu - lv, ~ 

Kanady - 2, do 11'.ldji - 2. do St. 
Luis - 2 i do ró&!nych miejscowości 
Europy - 15. 

Pod względem taję~ emigranci 
dzielą się, jak następuje: krawców - 16, 
szewc - 1, ple rnrzy - 3, mechanik 
- l, nauczycie! - 1, tkaczów - 26, 
szwaczek - 5, handlarzy - 8, kelne­
rów - 2, malarzy - 4, introligatorów 
- 4, kucharek - 2, rymarz - 1, ku­
śmierzów - 2, fryzjerów - 2, ogrod­
nik - 1 i komiwojażer - l. 

= (a) Nowa kasa pog11 ze• 
owa. Wczoraj po południu w lorn­

lu przy ul. Andrzeja nr. 19, odbyto sl~ 
organizacyjne zebranie członków nowe1 
kasy pogrzebowej, pod przewodnictwem 
p. Joba. 

W zebraniu uczestniczyło około 60 
członków. Po odczytaniu ustawy kasy 
przystąpiono do wyborów, l<tóre dały 
wyniki następujące: na prezesa kasy 
wybrany został p~ Karol job, a na 
członków zarządu pp.: A. Gitler i A. 
Radke i na sekretarza p. A. Prawic. Oo 
komisji rewizyjnej wybrani zostali pp.: 
A. Hopfer i O. Fliebel. 

Wedtug ustawy. zapomogi wydawa­
ne bfi<ll\ członłwm w następu1ących ro­
zmiarach: w razie :>mierci dz1ecl<a do 
lat 3 członetc otrzymu1e 5 rb. SO lwp. 
zapomogi; do 5 lat - 7 rb.; ao 8 lat 
- 10 rt>.; do 15 lat - 19 rb., a od 20 
lat - 24 rb. Składka miesięczna wyno­
si 15 kop. 

= (r) Z balu maskowego. 
W sobotę ubiegłą oabyla się w sali 
Koncertowej maskarada, urządzona przez 
Stow. maistrów przemysłu włóknistego 
na korzyść kasy wsparć przy ternie sto· 
warzyizeniu. 

Komitet nie szcz~dził starań, aby 
zabawa ta wypadła jak najświetniej, co 
mu slq też w zupełności udało. 

DekoracJQ sali powierzono miejsca„ 
wym artystom-malarzom Pietkiewiczowi 
i Haltrechtowił którz/, jak s!~ należało 
spodziewać, świetnie wywi11zali si~ z po· 
wierzonej im pracy artystycznej. Kilku­
nastoma rzutami p~ndzla zmianiłl nasi 
artyscl salfł Koncertową w uroczy za· 
1\ątek Włoch, stwarzając tło pełne słoń• 
ca i blqkitu dla barwnych kostjumów 
ma$karadowych. 

Zabawa lrwała do rana. a osicig· 
niqte z niej fo11dusze zasilą niezawodnie 
poważa~ sumą k.as wsparć Stowarzy• 
szenia. 

= (a) Bal warszawskioh cy„ 
kliotó • Na sobotę dni~ 4 lutego 
fowarzy:;two war.;zawskich cyklistów 
w Łodzi zapowiada bal inauguracyjny, 
odbyć się mający w wielkiej sc1li Grand 
Hotelu. 

Liczne ~rono gospodarzy z preze­
sem Towarzystwa p. Teodorem Finste• 
rem na czele dokłada wszelkich starań, 
by bal ten, udał sit jaknajlepiej. 

= (a) Ze Stowar.z. czela­
dni:"ów piekarekich. Wczoraj, 
w loka1u przy ulicy Piotrkowskiej nr. 
176, odbyło s1~ ogólne zebranie czelad· 
ników piekarskich. 

Zagaił zebrańie prezes zarządu Sto· 
warzyszenia, p. K. Graliński. Przewo· 
dniczył na zebr amu p. A. Kołtoński, 
zaprosiwszy na asesorów pp. S. Skrzy­
ckiego 1 A. Borowskiego, a na sekre• 
tarza p. B. Michalskiego. 

Po ukonstytuowaniu prezydjum od­
czytana została uchwała komisji poje­
dnawczej, złożonej z majstrów i czela• 
dników piekarskich; komisja tą, uchwa· 

wstąpić do zalegalizowanego ZWiłłZkt> 
czeladników; 

9) kaidy wh1ściciel piekarni wnos~ 
do zalegalizowanego związku czeladni; 
ków piekarskich, pót procentu tygodnio· • 
wego zarobku czl.onków związku, prą· 
cujących w jego ~iekarni, przyczem piu 
niądze te wpływac~ mają do Kasy cho . 
rych, istniejącej Pl"ZY związku; 

1 O) przy wy1,łacaniu tygodniowegc 
zarobku czeladnlkQm - członkom zwi~· 
zku właściciel piekarni zatn:ymuje z lcb 
zarobku składkę ~złonkowską i doręcza 
1ą wybranemu prz<ez czeladników kurje„ 
rowi dla wnitłSienla jej do kasy zwl1Pko 
za kwitem lub markami; 

11) w kddej piekarni nJe mott. 
być więcej jak jeden chłopiec na trHch 
czeladników, a chłopiec nie może byc 
przyj~ty przed ukończeniem miejskie! 
zkoły elemeutarnej; w niadzieie chłopcy 
obowiązani są uczęszczać do szk.oł1 
rzemieślmczeh 

12) po niedzieli praca w piekar.-
11° ach rozpoc-uyna sii; e półn~y; 

13) go~oda ma1strów b~dzie ska 
sowana od lusiego kwietnia roku ble· 
żącego; 

H) dla roztr.qganla nieporozumień 
prywatnego c.barakteru b11dz1e wybrany 
sąd po ubow y. do którego wejdzie 5 
maistrów i tyluż czeladników; priewo -
dniczy • b~dZi 1eden z m jstrów1 

i ó) uch.wały sądu polubown g~ 
mają charakte.r ooowiązuJi\CY dla człon­
ków cechu i związku czeladnik.ów pie­
karskich; 

16) uch ały zapadają przez tajna 
lub jawne głosowame; 

17) główuem zadaniem sądu polu„ 
bownego jest regulowanie nieporozu. 
mień mi~dzy maistrami i czeladnikami; 

18) kwestl• zastępstwa przez czela-. 
dników bez. pracy cza.ladników takycb. 
uchwalono uw iać a:a kwestję prywatną, 
zależną od obustronnego porozum enia~ 

19) w k.westji utr~ymania rourw) 
cz;eladmków uchwalnono opracować no-. 
wy projekt i prLedłotyć go ua roipa' 
tuenie sądu polubownego. 

Uchwały powyżSZQ z branię ogOłn' 
zaakceptowało z maiemi 1mianaml, mia, 
nowicie artyku 4-ty postanowiono u,iu., 

pełnić w twl sposób, te przed BoioUl 
Ciałem robota .kończy si<ł w łrodQ. a 
zaczyna siQ nie wcześniej 1ak we czwar"' 
lek o go..u;. o.ej wie~orem ' takiaiu 
wyrachowanitl~ by na pi4tek daito 
było wypiec.zon w czajie zw)'kłym. Na­
stępnie uch Malono oddawać p1ac~ po ... 
zbawionym roboty co dwa tygocinie. 
gdyby to dla jakicłlliolwitk przyczyn Dit 
uało ~iQ urzeczywistnić, to czeladuil< 4a~ 
i pozbawionemu prac.y 6 P'9'°Ał o4 
dwutygodniowego zarobku. 

W końcu zwbnmia wyb; o piQCil.l 
członków ~du polubownQgo. Wjbrani 
zostali pp.: Kazimierz GraIUWU. Ignacy 
Marciniak, Andriej KołtOOsk.la Kazi~m. 
Olszewski l Stefan Swiętocbowsk.i. Oo 
konus1i .rew1zy1ne1 ;r;a ~oey majatf49 
wybrany zosta pan Rudolf Tr·tUłv. 

~ (a) Wu~uazaaia. Pruli 
kilku dniami l karz tuttJUy. p. Ciunoi 
iył, zamieszkały prty ul."' lawaaikiej 
nr. 5, otrzymał liit ~ pogróikamt i ił&-, 
daniem zapłaceni' 1.500 to. Autor 1~ 
zapowiada, że wkrotc@ zgłoii liQ pa 
pieniądze. o rzymawszy taki liit, ar, 
Czarnożył zawiadomił policj~. 'W ubi gł~ 
p1qtęk1 o godi. 4i po po!wlniu, zgłosił 
si~ młody cz;łowieti; i, o wia'1,zywszy, iż: 
1est autorem r tu. Żijdał W)'płaunia 
owych 1,500 rb. ~obce tego. tQ po• 
licj1 j11szce me było, ar. Czarnoż~ł po. hła: 

i) pracować w ciągu tygodnia 6 cz.ął i1ę targować z nieznajomym, '1aJqC 
dni; mu najpierw 25 rb., a nai!Qpme 50 rb., 

2) w ciągu doby praca trwa 10 
godz1u z półgodt:inną przerwą na przy-
1~c1e pożywiema; 

3) płaca tygodniowa czeladnika 
wynol)t 10, 12 i H rb.; 

4) oprocz me<lz1e1, praca nieodby­
wa sic:: µuez p1erwsz;e trzy dm świąt 
N'aeltu:nocoycn 1 Bożego Nurodle111a, w 

Zielont: swiqtld, tsoże (.;1ało i Nowy Rok, 
przyczetn święta te są płatne, 

5) lrnzdy czelaaniK lwrc.ysta z pła­
tnego urlopu: lJO roKu pracy w }ednei i 
teJ samej piekarni - z póhygodniowe­
go, a po 1. latac11 i wu:ce1 - z 2 tygo· 
urnowego; 

6) w aściciele piekarni obowiązują 
sit: urząctt:tc umywalnie do mycia, klór~ 
'zeladmcy Wi.-tn1 utrzymywac w należy· 
tym porząd Ui • 

7) Kaźdy właściciel piekarni winien 
zapis1;tć s1~ '10 cechu majstrów piek.arM 

na co nieznajomy JU.ł s.iQ zgadZał, idY 
weszła pollcJu 1 zatrzyma!" ~o. Ja~ 
sl ierdzona, nieznajomy nazywa 11ą 
S1arnsław kapała, liczy 18 llU i pociło· 
az1 z gminy lwanowice. gub. kaliskieJ. 

~a) radzież. .lamie:azkł&ł)' 
prz.y ul. 1'10 rkowskl~J nr. 661 Ch. Stllt~ 
zawiadomił wydział śledczy, Iż onegdi:lJ 
w nocy niewykryci złoczyncy, wybiwszy 
szyb~ w otmze wystawowem, skra"111 
staml'!d 15 zegarkow, wartosci 60 rb. 

= (iiJ amo OJ& wo. Wczorni 
po południu, w l1s1e m1eJSK1m, w ta1\ 
zwanym „Zagajniku", pow1es1ł si m~· 
czyzna w wieku śreamm, 
NazWisko denatct me. zostało itwier• 
dzone. 

- (p). Sublimat m zatruł si4' 
nieszkodliwie na Konstantynow iej nr, 
47 subjekt handlowy Kałman ósiiń­
ski lat 17. 

lm:ll; 
d) każdy właściciel pielrnrni 

Jiie P.U.Yj _~ ~~- Q.ł:li~ą~ kJ9b{- o· 
. -= (p) apa om ulegll w bot~ 

moze l) Stanisław Chłopoc!\i lat 20, tka,z. 
~Okł.. ~Qnl..W~i...i~~.:Qolu.dQ,lg.. 
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wej 65 i 2) Jan Kucharski. lat 18, ro­
botnik. (Raniony nożem w plecy). Na 
Przechodniei nr. 14. 

= (p) Przez nieostrożność 
obcięła sobie palec u lewej ręki Józefa 

• Adamska, lat 40, tona malarza. Odwie· 
ziono ją do szpitala Poznańskich, z u 1. 
Srednlej nr. 123. 

śnej sztuce • Tajfun• Lengleya, którą dy­
rekcja wznawia, aby dać możność pub­
liczności lódzkiej ujrzenia gościa war• 
szawskiego w roli "T okeramo", kreuią• 
cego te ciekawą artystyczną postać z 
nadzwyczajnym artyzmem na scente tea · 
tru „Rozmaitości". 

strachu przed ponowieniem się trzęsi2-
nia ziemi wszyscy nocują pod gołem 
niebem. 

Dżarkent. Z przerwami kilko~odzln­
nemi ponawia ją siE: słabe kołysania 
gruntu. Ostatnie zauważono wczoraj o 
godz. 7-ei zrana. 

światy. Hochenburger - sprawiedliwo• 
ści. czeski profesor Gruber - robó\ 
publicznych, czeski konserwatysta, hr1 
Schoenborn - rolnictwa, Głąbiński .....: 
komunikacji, Georgi -- obrony krajo•ał. 
i Zaleski - minister dla Galicji. 

Tarnawaka. 

- U prawej . ręki ~traciła . palec 
środlćowy Anna Piątkowska, robotnica 
fabryki Slbermana, lat 32. Karola 19. 

.... (p} J(orbą, od studni ude­
rzouy, odniósł olfaleczenie nqg przy 
uli y Kclma nr. 46, Roman Piątkowski 
lat 6, syn strpża. 

We wtorek, po raz trzeci tragedja 
Szekspira "Romeo i julja", na której 
dwu.eh pierwszych przedstawieniach kasę 
zamknięto przed rozpoczęciem wido­
wiska. 

Charków. Z powodu trz~sienia zie­
mi w Wiernym, rada zjazdu przemysłow­
ców górniczych wobec ustalonego zwlą­
ku objawów seismicznych z wybuchami 
gazów piorunujących w kopalniach i 
pokładach poleciła zarządzającym ko­
palni w olm;gu Zagł~bia donieckiego 
zastosować środki nadzwyczajne nad 
obserwacją wydzielin gazów, w celach 
usunh:cia katastrof. 

Rzym. Oo dziennika „Messagoro~ 
donoszą z Wenecji, i:e uwic:zlona tam 
Marja Tarnawska zapadła na pomiesza· 
nie zmysłów • 

Ruob w Weatfałji. 
Bohum. Wcwraj odbyło s~ 30 

== {p) Zatruciu jakimś niezna· 
nym płynem uległa przy ulf ey Widzew­
skiej Cyla Herszlikowlczówna lat 5, 
córka piekarza. 

jest to druga klasyczna tragedja po„Don 
Karlosie", zdobywająca sob ie olbrzymie 
powodzenie na scenie teatru Popularne­
go, wystawiona z ogromnym nakładem 
pracy przy pi~knych dekoracjach i kos­
tjumach. 

W przygotowaniu sztuka w 5 ak­
tach „Miłość" ubogiego młodzieńca. 

Wiernyj. Wiadomości o zniszczeniu 
w Tokmaku, Piszpelrn, w szczelinie bu­
dusk ie1 oraz w zachodniej czi:ści pół· 
noc11ego brzegu Issukkula, dają podsta­
wę do przypust.czeń, że ognisko trz~sie­
nia ziemi znajduje su: w części wschod­
niej lssukkulu, łub meco poniżej. Tele· 
graf na północnem wybrzeżu jeziora 
zniszczony. Z Sazoniewki donoszą, że 
droga przez nzewalsl< jest niemożliwa 
do przebycia, wskutek wielkich z.mian w 
powierzchni, szerokich rozpadlin i prze· 
paści. 

zgromadzeń górników, na których ucbwa< 
1011 0 przedłożyć iądania poszczególnym 
właścicielom bezpośrednio. Polacy prze· 
mawiali po polsLrn, co wywołało pl'OMst' 
ze strony policji. 

= (p) Z pi~tra na ruszto­
w n ie spadł pn.y ul. Milsza nr. 55 
C~esł'1 "". Sobolewslti, odniósł ogólne po-
4Juczenie. 

= (p) Napa dom ulegli w nie­
dzielę. 1) Leon Ma1er robotnik z fabryki 
Geyera, otrzymawszy 2 rany w plecy 2) 
Wawri:ynłec Stefański, lat 20, robotnil<, 
odniósłszy ranQ głowy 3) l<ryske Nu­
them, lat 36, rzeźnik, uderzony żela­
wym funtem w głowę. 

ZAMIEJSCOWA. 

i=io:= (z) Dane statystyczne. 
Urzędy gminne otrzymały okólnik władz 
90lecający im puystąpić niezwłocznie 
do sportądzenia danych statystycznych 
o liczbie ludności stałej i niestałej z po· 
działem na. płeć i wyinanie. 

Dane te mogą być przedstawione 
władzom w pierwszych dniach nowego 
roku st. st. 

jednocześnie władze poleciły urzę­
dom gminnym zebrać • _ przedstawić da· 
ne liczbowe . o · szkołąch, czytelniach, bi­
bljote.kac~, kółkach rolniczych, oraz o 
Hości fabryk i liczbie pracujących w nich 
robotników. •. . 

„ = (w) ~'· odcz:vłiu o rolnic. 
twae •. Wczoraj po połudum, w lokalu 
ł!!giewnickiego Kół~a rol~iczego, miesz• 
cz.ącym się . w gmacąu poklasztornym w 
Ł..@g1ewnikach, p. Silewicz, administrator 
majątku Lućmierz, wygłosił odczyt 0 

rolne] hodowli inwentarza i o zasiewach 
wiosennych, 
. Prelegent <J,owodził ~ość licznie 
zeor.anyro rolnil<.om _z Ł11giewnik i ze 
lgierza, jak prowadzić hodowlą inwen-
1(,1.Jli, aby osiągnąć z tego jaknajwittksze 
korz.~ci, a nąs1ępnie przedstawił spo· 
soby prqwadz.en1a robót polnych na 
6iewu i jarzyn. 

·Odczyt, wypowiedz.la.ny językiem 
(>Q~Uiarnym, wywarł na słuchaczach bar· 
dzo d..odatnie "wrażenie. 

Wychodilli oni 'f sali ądczytowej ze 
sławamr.. . • T~k nam trzeba robić ·jak 
mówił p. -Silewicz, a ,nape.wno wartość 
T}aszych gospodarstw rolnych podniesie 
siQ znacz.me i niedostatek zniknie z po­
śród nas. 

• .4 ~-;~tł 
TEAT~ MUZYKA I SZTUKA. 

·C,~ u isr' ; ~~~ I ~ 
RePertuar -:teatru polakiego 

A. Zełwerowioza. 

Z kancelarji teatru komunikuj~ nam 
co na1tt:pUJe: 

Na najbliższy cz.warlek, d. 12 b. m. 
t~atr nasz zapowiada wysfawie111e na1-
nowszej komedji Gal.>rieli Zapolskiej 
•Panna Małiczewsirn" która po tryum­
faloyrą pochod:?ie przez sceny łwuwskq 
i l(rllk9wską, ulrnże sk w Łedzi. równo­
r;i:eśnie prawie z Warszawą. Na]nowsza 
pra.c:a, zna~omi11j au\orkl celuje, 1ak 
w~y$lkie zresztą .fiłody 91ęk.nego 1 głę­
bQ~ego Jej t~fę'nto.. jęurnoscrią akcji, 
' ~ct.ti charalrrerjtsty-ką figur 1 moc­
.ą~; · ·· em s1e w tło 1 ~ psych8'10~ 
tegq:·~'!ta,. J~tóry J'l, 1jajn'flije. Roli;; ty­
lu-rową· ~koba p. Czec'howslrn, P. ozostałe 
101e ot>NU panie: l\osrnowslrn, NiaHSzew­
~a., . W1tr~~1stta l T«r1'5wna oraz pp. 
Jat~§t_'Jiffl't1sz'a, ~~Ęltt.ott 1 :Ze~werow1~z. 

'.':\.Vb"bec ·oagi\ifYcza:juego powodzenia, 
.akitgą .. · · ~'".d··.o. ~;nąły .ł-10 naa siły", sztulrn 
·· lq~~~· . . . , W<1~1e. w 1Jt ezą~y1J11 1ygoamu 

dwu.kr . , t. J. we sroaę, u. 11 1 w 
'lqtek l n. m. 

'lepm„~iuar teatrii Pop~aar· 
neQo. 

Z~.~· ~~riJ teatru t..AUUHW\Ują Ham 
•o 11.4.:;t<; pt.. ;~ 

Vl l:S ,. 1, oni~dz i ałell, występ goś„ 

'inny an)::i1;· watrów rzql.io~yc,;łi w 'n'ar· 
~łłWl~ - WOJ~jęi;J~a.-~cy~1isk1~\ł ~ ~to-

Koncert symfonfozny. 

Przypominamy melomanom łódz­
kim, że dziś, w sali koncertowej przy 
ulicy Dzielnej, odbędz i e s 1(;: koncert war· 
szawskiej orkiestry symfonicznej pod 
batutą Fitelberga i z udziałem znakami· 
tego pianisty Wolfsona. 

Do Przewalsk wysłano wywiadow­
ców z Dźarbentu i f>iszpeku. \Viernyj 
znajduje sii:, ial< widlić. na skraju pół· 

Sl{rz9nl{a do listew. nocn;m terenu, ob1ętego trzęsieniem 
ziem i. 

Początek o godzinie 8 i pół wie„ 
czorem. 

-o-

Szanowny Panie Redaktorze! 
Najuprzejmiej prosLe o łaskawe za· 

mieszczenie w poczytnem Swem piśmie 
następujących słów ldllrn: „Szanowne­
mu zarządowi Stowarzyszenia śpiewacze· 
go "Lira•, Szanownemu Panu Lipińskie­
mu i Szanownym członkom za łaskawy 
i bezinteresowny udział w przE'dstawie­
niach dramatu Bjoernsona nPO nad Si· 
ły• składam serdeczne podziękowanie. 

Zawsze do usług gotowy 
A. Ze łwerowicz. 

Wiernyj. W północno-wschodniej 
czflści stanicy Ałmatyńskiei, przylegają· 
cej do miasta, utworzyły się głi:bok1e 
rozpadliny z powodu podnoszema się i 
opadania gruntu . oiaz polworzyły . się 
szczeliny, napełnione wodą, klóra zmsz­
czyła nawet niewielkie domy drew­
niane. 

Na brzegu prawym Ałmatynka, po­
niżej miasta, są przepaście, spowoaowa· 
ne usunu:ciem sii: gruntu. 

Na szczytach góry Ałmatyńskiej za· 
uwazono złomy i zwały wielkich skał 
na północy; pol{rył~ one lodowce i po„ 
la czarnemi plamami. 

W szczelinach górskich na zachód 

TELEGRA ~Jiy i wschód od połudruka Wiernego są fv1 • wielkie zawalis!{a skalne, które pogrze-
=========- bały - Jak opowiadaie& kirgiz.i - wielu 

- ludzi i wiele bypła. 
Petersburg. Dnia 2-go b. m. pod· Taszkent. t>rzedostała si~ tu poczta 

czas przyjęcia profesorów uniwersytetów z PrzewalsK.a. Na drodze leży wiele 
cesarskich Najjaśniejszy Pan raczył zwłok ludzi zawalonycl1 gruzami. Linja 
zwrócić się do profesorów z następują· telegrahczna z.burzona n a przestrzeni 
cemi słowy: 10 wiorst. 

„Panówltl Ciesz~ sie, że pp.:„wi· Eoha katastrofy' 
dzia1em. ja pragnąłem przyjąć panów i Berlin1 Rybacy suaenauu~y wyłowi· 
udzielić poparcia wam i działalności li z morza flaszk~ z kartką od załogi 
waszej. zaginionego w listopadzie parowca „Ber· 

ją wiem, że ona- jest trudQa, ale Jin", w której marynarze donosi.ą, Zę O• 
prowadzcie ją dalej z powodzeniem, jak lm:t znajdu1e sifł w beznadziejnym sta­
:.iotychczas. Służcie czynnie i m~żnie nie. 
nauc:e, oiczyźnie i Mnie. Popierajcie Kataat1•of.r kolejowe. 
tych, którzy w uniwersytetach uczyć siQ Czyta. W pobużu stacji Mandżurja 
pragną. · wykoleił si~ , pociąg poc.ztowy. R~nni 

ja jestem .. pr,zęl~onapy, ,,.. że liczb.a ta· dwaj uri~dmcy pocztowi, maszymata, 
kich wuastać »edz.ie. Zeg11ajcf e, Pano· kilka osób ze słutby kolejowej i pasa­
wiel ' Zycz;e wam szcz~gliwego powitania żer. 
Nowego Roku". Berlin. Podczas g,stej mgły o g. 

ZJa~ · elektroteqhnicz.ny, lO·eJ wieczorem na st. Treptow pod 
Petersuurg. ,)V\loister lmmurnKacji Berlinem zderzyły się dwa p.ociągi oso­

z.ezwóllł ua zwołanie w Petersburgu dnia bowe. 26-ciu podróżnych 1est cii:żko 
~o.go b. m. XlV zjazdu urzędników te· poszwankowanych. Szl<ody materjalne 
legrafu i e\eL~lrotechników Lwle1owych znaczne. 
z udziałem elef<trołechnik:ów tra~cji. li{oronacja emira. 

liuy o~y w FinBan~ji. Nowa Buchara. Oolwnano obrzędu 
He1s.11gtors. Ostateczllc tezulraty wy- koronac11 pod łu l\ iem nowego emira 

borów pleds1aw1ają s1~ Jale nas:ępuje: bucharsl<1ego Ał11na•c.hana1 którego na• 
w Hels1ngtors1e wybrnno szwedów 15355, ród powitał entuzjastyczllłe. Panuje zu· 
soc.-dei1łl11\ratow - 12,41L, starotinów pełny spol\ÓJ. 
- 1922; w całym l\ra1u wybrano do- liesarz Wilhelm. 
tycl1cza:; 9J083, sóc.-aemolm1tów, 61008 Berlin. Cesarz W1111elm w ostatniej 
starof111ów, 3ól 10 młodotmów, 21319 chwili z.mienił proJel\t 1 przy otwarciu 
:;zwedów, ll 423 agraquszy 1 o 1 U4 ro· poświątecznej sesji sejmu pruskiego nie 
botmków rnt.~c!S0)ańsl<icr1. wygłosi mowy. 

Eciaa trz~skerniia zfomi. Zastępuje go kanclerz Bethmann-
Mernyj. Wszysll<le zauuuowan1a są Holtweg • 

uszkuuwt,c, a ouuowaue z surowca ro· l:>rzesilenie w Rumunji. 
zwalone. W i:;machacll nlllroW'1nyct1 Bukareszt. Gaba1et JiLJ~reillly tlrati-
sciany częściowo pop'-lHrne, u <.:z~śc1owo na podar się do dymisji. Kandydatem 
10zpadły s1~. na nast~pc~ prezesa ~ab111etu iest Karp, 

W domach drewnianych opaał tynk, przywódca zachowawców. 
opadły gzemsy, a m1e1s(am1 zawallły Katastroiła pożaru. 
s1~ lwminy 1 powypadały olrna wnowc: Kolonja. W Eu1ngt:n l W1rlembergja) 
z 0K1c11. spłouął w1ef1(l dom tuwarowy wraz z 

\.~ ewnątrz miesZkań poupadały sza- io domami s~siedn!emi. 
iy, krectensy, lamt>Y sc1e1mt: 1 lustra. W W stra~znym pożarze znalazło 
~Ktep"cil 1wlu111a111yc11 1 w aptetrnc11 le· śmierć wiele osoo, a znaczna liczlrn 
zą KUI>Y ShOl up Hactyu pollw.:wne. We odniosła ci~zkie rany! 

. rvszysliHCti ct:IKwwcn Ktzyz.it a1Do sq po · •'itOYJ'e m 11n1s·terjum. 
g.; t;l ~, aitlu 1-10-rnmct.ie. • PraJa. „Joi1ern .a" ·o ~,iasza nowy 

vu111.tctJ<t. Lt: ~u naJui.HeJ 7uv r u - skłau :.!.11.:u1.11..> w a11ego l :.<u '11etu1 zape-
d;du po~u:>Lr.tiv bez aachu. wrnaJąc ..... wmpetencyJlH.lSCI źródła; 

Mróz w nocv dochou~: do lv0• 1·.., ti1e11enil - ;;r\!zyctjum teka ministra 
zbaw1onyct1 Liaciilil po-41i1 . i;;1t;~·cunv ~' spraw Wei'rll ; l l'lll)Cl1 1 W1!1:1er - sl~arbu, 
,~U18'1lii\1.U . )l.ko.tnyc:h I AU~.ł.'1lach, O:ltl '" We~:stJ.rcbttef - nau<11u. ~Luerkll - o-

W Persji. 
Urmja. Z Choi donosq. te lłdajo\ 

wie strzelGtli z zasadzki do lconsula tu· 
reckiego. Winnych aresztowano. LudnoU 
jest z tego powodu silnio wzburzona. 
Wzburzenie daje się r6wniet uawd~' 
wśród ludności tureckiej. 

Konstytuoja w Moneoo.. 
Monaco. Wczoraj proklamowano u„ 

roczyście nadaną przez ksi~ia Alberta 
konstytucję. 

O parlament ohiii•kł• 
Pekin. Izba konstytucyjna, zrui 

szy µierwotną decyzjQ. wniosbl. dnia~ 
podanie, w którem zaznacza, że gł~ 
kowie rady wyższej, k.oriystajłłC: a 
karności. zaniedbują swo obowi'*i. ~ 
zostają zupełnie obOjfltni wobec zadallł 
państwowych i potrz.eb narodu, kleru.i4 
sii: osobistemi zapatrywaniami i nie za" 
gługuJą na zaufanie monarchy. wobeol 
czego niazbc:dny jest gabinet o4powieJ 
dz1alny; - tymczasowo za$. · 
być odpowiedzialna rada wytiza. . 

Prasa chińska wyraUl si• 1 ~ 
cią o bralm stanowczości izby; wodłu 
zdania niektórych piiBl po!ednaw 
stosunek izby dQ rziłdU przyniOlł~ 
cej korzyści niż ostry koallikt. 

Helsingf ors. Oenerał ~ aubemał 
zwrócil senalOwi uwagca na konioczn 
zreorganizowania wykładów iltor}i 
e ografji ~osji w śted.nicła zakl 
~aulwwycn i szkołach ludowych, w . 
lu bardziej szczegółowego &apo:Lnan 
się z prz szł~ścią 1 terrinie}szoścU& ~ 
sji, wzbu~~em~ <Ua . n!@J uczu4 H~ 
wierności 1 of1arnosc1. A . 1 

Madryt~ Ogłoszono urz,downle. 1& 
po przybyciu króla do pałacu ~uberna~ 
tora Malader.v dano w~stn.at ~ p~ -~~ł~ 
lttOry spowodował p~mkq. ,, ~ , · 

owilł Q~oby rąnaono. l. 

. . 
~ 

,'I . 

Prywatny Zakład leoznloq" 

gineko\og\czno-akuszeryjnJ 

D-ra HENRYKA ·GERMANA 
Warszawa, LESZNO 73, tel. lo-81. 

przyjmuje osoby. dotknit:te cierpionłam1 
kobiecemi,oraz spodziewające się słabości 

Lokal zakładu gruntownie odnowiony. 
Sala operacyjna i porodowa. 

Stale 2 akuazarkl n• miejeo 
Pobyt wraz z utrzymaniem, opatrunkam~ 

i obserwacją lekarską od 2-8 rb. dzienni( 

Opuścił prasę 

Kalendarz „CZAS'' 
na rok 1911·1y 

i jest do nabycia w ksit:garniach ora~ 
w administracji wydawnictwa: ulica Po· 
łudnlowa Ni 42. rHl-1-1 

Dr. MleczJsfaw Kanf man 
powrócił. 

r145-1 

Sanatorium D-ra Solman n 
(Wanzinva, Al. Sz . _ 

Specjalt\o3ć: leaie nłe @al"ób chtrv.l'gfn Jco, 
biu eych· Pobyt l opatrunki od Rlł. I do llb. 1 

dziennie. 
AM..BU'LATORJOW. 011>..l~•) do 1~}. po ;- ._ ~ 

~· 1ł.-.... ,. - -- . 



KURJER ŁO lKI- 9 stycznia 1,11 roku 

la łoleezniezy i ~oentgen.ow-ski Gabinet 

olska'~ -ra s. KANTORA. 
pecj •Y chorób skórnych, wlosów, wenerycznych i moczopłciowych 

'' Krótka N! 4. 172-~10 
MIESIĘCZNIK p o ieni mi Roentgena, światłem Fin&e a i kwaroowem (cho· 

r by s ór i wyp danie włosów), prądami wysokiego napięcia (świeżba, hemo­
roid'V) el tr li 'Jl (radykalne usuwanie szpecących włosów), masaż wibracyjny 
I m ł•czny podług prof. Zabludowskiego (niemoc płciowa), kaustyka, 1usu­
w nie brodawek; d • oya os! opja (oświetlame organów moczoplciowych), 

I kłryc e j ietlne ąpiel i gorą e powietrz . 

pod redakcją • S iętoohowskiego„ 

PRENUMERATA: dla członków Tow. „Kultury Polskiej" 
rubli 2 kop. 25, dla nieczłonków rubli 3 kop. 2 5 rocznie. 

f'rz ·j uje od 8 -- 2 i od 6 - 9, dla pań od 5 - 6. Osobn oczekalnia. 
Nakładem · sekcji etycznej Tow. ~Kultury Polskiej wys zł o 

~:"au~1ek~ oralność bez powinności i sankcji 
434-320 

Kwiaty świeże, jlf 

Ąieły i ~ieńee 
w nl .f " łym wyborze POLECA najtaniej 

'b s órnyc • 

-rów L. al a, Z. Golca, 
en r cznycł. 

• Jefnick- go 
ulica 6iczań kz 

Og61n" i poj dyncze pokoje dla chorych od 2-5 rh, ambul „ 
torjum dla niezamożnych, 60 kop. ) 

Lec.zenie promieniami Roentgena, lam ą Finse• 
n i Kromayera prądami o wygokiem napięciu (ara n• 
Y li acja).. Bada ie krwi i mamek nu syfilis. 

«odziny przyjęć: od 8 - 9 ran , od 11 i pół do 1 i pół 
pe.A. i od 7 - 8; w iedziele i świeta od godz. 9-10 i. 

od 12 i. pół do l i pół po połudr1:u, Kobiety chore na choroby 
s.K:órne i weneryczne przyjmuje p•nl O • Z nd•Tennen• 
bau~ w poniedziałki , środy i piątk i od !) 1 pół · do 6 i pół. 

64.5-1-1 
:!'-~~--------

----------,_,
_..,_.._.,.......,.._._ ____ ,,_ ______ _ 

XI _:_~ _1i_bo-'-namen"~ na 1911 r. XXI :~:.1 

e ratur. ob ej ~ 
•ter cko-Hisłoryczny. 

}2 ł<Jm<'i ·.v n:ijnow.szych romansów, opow:e4d i artykułów historycz· 
nych - Kałdy tom zawiern około 4 tysl~cy stron druk0wanycb. 

12 tomów dodatku: zbiór- dzieł 24 TO y 
Edg ra 11 a Poen =razem na ROK. 

S7.cze ~ó l owy program wysyła sic bezpłatnie n;, ka ź.tl e zą, ,i..n ie 

CEN A PRE!lll-iERATY: 6 rb. rocznie; z przesyłką. poczt . (i rh. 50 kop, 

Kantor redakcji: St .• p . r ear , ul. 
0

Roziezżaja N! 11, 

6. oa Jl Owego oku zn cz e o6niżeuie rzeo łaty •. 8. 
. . \~spćłwłaścicii:lc „5~0~VA'', r ragnąc: ~ap ewnić pismu jak­

a szelsze rozpow:-zethmome postanowlh znacznie obniżyć 
rzedpłatę ,,SŁOWA'', poczynają od Noweeo Roku podnosząc 

J dnocześ ·e war tr,ść isma ' 

zamiast 9 odtąd 6 rub. rocJnie 

' . 

ą „ 12 " 8 • 
fi 16 • ł2 „ 

1 rb. 50 k. 2 rb. 3 rb. 

' ' 

„ 
" 

P ł ~t ny, ~poieczny, 'e anomiczny, 
iter c i 11 art styoz n 

P . lY IJDl.I ALE lf..RWSl.Uf<LI;;D~ \ Cll P I ~.\ 1'Z Y POLSKICH 
C dzienn:e • do 8 stron ęk ~ze o . orma1u. · 

Arty ·uh \V. pne. 1,ore pundence 1. lTa u z w kordonu i z 
~łów ydt og1fsk świat&. Wywiady. Artytc'uły bieżące. Fetje­

ton. ·. informacje. Powieść. Nowele. 

za a, S=ło r y a 34. 
153 656 i 91 03. 

E z Piltz. 

li 

en1 
.o ~ · óei ~ g ii? Y. Zl?t: u~il res, obsatfaony 

Y z1elonyuu 1rnmrnmmm i J1ryfantand. 
:eil'J:rkowska :\! .219. 

W czwartek d. ó Stycznia b. r, wie• 
czorcm w Teatrze Polskim pny ul. Ce· 
gielalanej Nil 68 skradziono mi portfel 
zawierają, y następu11.ee dokumt'nty: 

1) Czcl: Kupieckiego T-wa Wzaj, 
Kred. na Bank tfir Bandcl & Industrie w 
Berlinie Mar. 1956,75. 

2) Przekaz Kup. T-wa Wsaj. Kred. 
na ł..ódz. 'Bank. Handl, w Warstawle 
oddział w Łodzi Rn. 25, moie zlecenie 
in blanco żyrowany pnezemn.ie. 

3) Weksel wystawiony przez Moryca 
Dyskina moje zlecenie Rb, 1,000 płatny 
w Tomaszowie 81 Sierpnia 1911 roku 
be„ żyra . 

4) Przekaz akccptowaoy pner. Mory• 
ća Dysklna moje zlecenie Rb. 1000 płat­
ny lb marca również bez żyra. 

(>) kwi t bagaiowy kolejowy na To­
maszów na artykuł techniczny. 

6) Awizacj~ poczty w Tomaszowie 
na przesyłkę artykoły technicznego oraz 
inne bezwartokiowe dokumenty. 

Zastrzegajl\C nieważność wspomnianych 
· dokumentów up rasiam o nienabywanie 

takowych pod odpowiedzialnością, Sl\do-
wą.. Benjamn Dyskin 

w Tomanowie gub. piotrkowskiej. 
56-a-1 

1111--0-0 

Teatr „URA. IA" 
ul. Cegielniana 34. 

NOWY" PROGRAM. 
od 1 do 15 stycznia 1911 r. 

The Hellas ·rrio 
Znakomici akrobaci. g adj11torzy. 

Jaok Lewis 
Angielski .kwai tet. 

rb. I kop. 50. 

WARSZAWA, KRUCZA .M 9. 
14641 

Brak 
Ap et ł U, 

D-r KRAUZE w S. PETERSBURGUi .Haema­
togen D· r11. Ht)lamcla ui ywała J:ona moja 1 ni•· 
bywałym rczulta tem; środek ten pob du ape­
tyt, 'rzez organbm snoszony jest dobrze, przy­
jemny w smaku i bezwarunkowo pomaga do 
podniesl:enia ogóln go stanu, wyrataj~ego 11,1 
prócz fnnyoh symptomatów, w wzmooal Dl• 
zdolnoscl do pracy, oraz powlckszefilu wagi. 
Prsytraf!ające si przedtem zawroty głowy, 

bezsennolć, pocenie sic st6p, dosyć pr~dko tni-kncły, a jednoczdnfo :na. 
bytemi zostały; lepsza eera twany, oraz ogólny dobry nastrój duoha, 

Haamatogen D-ra Hommala ~orąeo zalecany prm 6000 p~otesorów 
----------- l lekariy zarówno zagranicznych Jak i kra­

jowych, jest do na!;ycia we wszystkich apl, i skład, aptecznych. Żą.dać 
tylko Haematogen D-ra HOMV1EI4A i nie brać falsyfikatów, 16.22-6-1 

SpecJallsta chorób skóro eh, ena­
rycznych r niemocy łcioweJ 

r. St. l E W K O W I C Z 
powrócił. 

Leczenie elektrycznością, elektry­
cznym światłem i massażem wi-

bracyjnym. 
Zaohodnia 33, (obok lombardu) 
Przyjmuje od 9 - 1 i od 6-8 
wiecz., w niedzielę od 9 - 3 
dla Pań od 5 - 6, 775-41 

• I. Silbarstrom 
Promenada 13 (róg Benedykta), 

Choroby skóry, włosów I wene· 
ryczne. U s u w a n i e azpet:ącyoh 

włosów. 

Przyjmuje: •d 8 do 8 i pół rano, od 12 
do .2 i pół po poł, i od 4 I pół do i p« 
'Niecz. Panle; od 4 i p6ł do 6 l pól pt 
południu. W nledziclii o 3 po południa, 

1072-0-0 

Dr. L. Pr bulski Dr. F !iks Skusiewicz 
Orglnal Ward Brothera 
Ekacentryczni kaskaderzy, 

Nora H man 
Tresowane papugi i kakadu, 

Y Choroby skórne 1 wenel')'ane 
Choroby skórne, włosów, wene­

. ry~zne moczopłciowe i niemocy 
płciowej, 

ulica POŁUDNIOWA J\12 2, 

I. Zejdowski 
Pol ski hu mory~ta i transformista, 

wykona „Dwóch Skllpców" 1 jedno­
aktówki\ transformacyjna w 1 akcie, 
.1. udziałem l'·P·· J. Zcjdowskiego, A. 

Przyjmuje choryoh od 8 - 1 rano I od 
4 - I p() poJ,, palli• od 3 - 6 po poł. 

8674-0-0 

Andrzeja I • 

Przyjmuje od 9 do 10 i pół. Pa· 
nie od 4-5 po poł., w niedzie­

le od 1~1 rano. 

Hiibncra i p·nl L, Zejdowskiej. 

Nowo~ć ! Pierwszy raz w Łodii ! 
UL • Pl 

Indyjska bncerka ognia, 
Wspaniała scea a z plękneml dekora. 

• c 1aml i efek tami. 

Liiaohon 
Ekscentr czn&. subretka. 

ARAa;bUROF' 
Rosyjsko-tydow1ki humoryst11. 

URANlA-910 
Nowa set Ja olu uo w w kolorach. 

P<>l'l werand' 

Koncert Rull1uńskieJ Orkiestry 
r(lfl ' „. dól kapehnl trza 

vl l.\ T~K l..\X, 

Dr. Marja mcrn-~acK Dr· .u.„„ ob~~son 
eh · • ku · Ul. Pasaż • Meyera NI f oro O 1ece I a szerJa. róg Piotrkowskiej. 

Ce ielnlana 23. ·· I h b 
Przyjmuje od 10 i pół do 12·ej Akuaz-;;-~:lec°.. oro Jl 

w połudn. i od 4 - 6 wieczór. Godtlny pr11yj~i• od 9 do 101/, rano ł 
a1ss-1-01 do 5-7 po poi., w ńi..S:del• od 11-l 

pec1alista chorób włosów, skór­
ych (piegi i pryszcze na twarzy 
etc.) i we rycznych (syphilis) 

Dr. S. Sz · tkind 

~96 20 o 

r. Klacz in 
~· 1t11ty1 w • 11. 

I S -A Syphllla, skórne. wttn1ryo11~ 

·~.:- - ·· ._...~ WWW ID 
u • r.,unia nr. 2. choroby dróg m ci wyolL 

Leczenie elektrycznością i masa-

, 
# 

WODA . STOŁOWA 

Vitte Grande Source , 
Pqleca się cierpiącym na 

Reumatyzm, podagrę, artretyzm 
Przedstawiciel SZ. FORTIE· 
Moskwa, M. Łubianka, domu 
J& 14. Do nabycia we wsz. 
księg. i składach aptecznych. 

2lf.6-26-1 

4 f tografie 
75 ko ! 

Wykonywa si~ w 2 J miuu:t1teb! 
Arty.,;ty czne t etus:.ww11 nie betpłat. 
nie! E l!! t1.:i-Momental m1 foto grafja 

„ XP RE S", 
.E:.ódi , Pi l1 trkowska l'c 35 

w pod 6riu, i·al !er. [ 
r:rtj ~cla wy konywa u: w l~'e'l i-

w JJ OC)' ( d l!;Odl . l'J r .1n I do 
1J wl.eczorclil , 3166 ó 

żem. Pr.1Jjmujt o 8-1 rano i ot{ 
Przyjmuje od 8-2 po po.ł. i od 5- 8 wi a. dla pań 4-ó p• 
4 do 9 wiecz., dla dam od 4-5 polu n·u~ · 1113......(l 
po pot. 2863-2J-20 

Dr. Rabinowiez 
CHOROBY GARDŁA, NOSA. 

i uszu. 
3. ZIEL 3„ 

11 - 3- 1 

Dr. M. Papierny 
A uazer I speojaliata 

ohor6b obi cych. 
Pctyjmuje do 11 rano i od 4 i pól do 

6 i pół Po południu. 

Ulic Połud i wa 23. 
Telefonu Nii 16 8ó Wl0-1 

iry z e, 
'ry 
6490-fł -

~pec:jalista chorób skórnych, wło„ 
śów, wenerycznych i dróg mo­

czowych 
Przyjmuje codziennie Od 8 - 1 
w południe i od 4:-8 wiećzorem 

niedziel i 'wiQta od 9 ~ 2 
po poł. 

Dla pań osobna poozekalnla. 

•• •• 1 • 

Or. • Szumachar 
ohóroby weneryczne I sk6rH 

ul. awret Ji 2. 4431 

Przyjmuj od 8-1()1/a rano i ()(, 
6--8 pOJ'. Panie od ~ p9.1> 
W niedzte1t: i świetaod 8 ao'1B. 

rano do 1 j p poł 



• • • 
••••••••t• ••••t•••• •••• 

TANIEJ OD 25 ° o DO 50°!0 
Ze oroczna moja wyprzeBaż 

W9l{azuje_niezmiernie nizl{ie cen9 w następn9ch przedmiotach: 
Rb. 15.- teraz Rb. &.50 

" 
20.- ,, „ ID.-

,, 24"- u „ 12.-,, 33.- ~, ,, 16.JO ,. 22.- ,, ,, •2.-
„, 30.- • • f 5.-
• 360.- • • 250.-

Damskie żakiety wartośei . " „ 
„ " Pluszowe żakiety 

,, 
„ 

,, • „ 
,, ,, 

Karakułowy żakiet " • 
lf " • „ 250.- „ „ 200.-

Damski kostjum • • 15.- • „ ~.50 

• 25.-
" • EB.-·i:,. • " ' • 

~~ ; . 
' # • " • • 55.- • • 40.-

., Kotikowy .aakiet • • 85.- • • 40.-

• 
PiotrKowsKa 98. PiotrKowsKa 98. 

•••4'••••••• 

• •1 

(: 

<-4' 
·~ 

• • • • • • • 

Fortepian za 60 rubli do sprz~ 
dania. Andrzeja 18 m. t. 

39- 3-1 

Potrzebny agent-inkasent; z kau. 
cją mają pierwszeństwo: Q 

ferty składać w administracji, pod 
lit. „P. 24„. 59- 4-1 

P. rzyl>łąkał' SJ~ pies (uulctog . 
maści żółtej i jest do od~ 

brania na ul. Sikawskiej N. 17, 
u p. St. Nowickie~o. 60-1-1 

Przybłąkał si~ pies czarny, poa· 
palany, duźy, uszy obciete · 

ogon, na łbie ma biały znak 
Odebrać można na ul. Lutomferi 
slciej .Jł 112, u p. Denusa. 

63-1-t 

Sypialka dębowa ao sprzeaanir 
u stolarzy. UJ. Franciszka~ 

slca M 65. Wiadomość w sklepie, 
34-3-1 

Sklep spo.żywc1y z powodu cho­
roby do sprzedania. Ul. Sos, 

nowa ~ 16. 3475-9-1 

Uciekły Z kozy w czwartek, 2~ 
grudnia z. r. Obie były bez 

uszów. Odprowadzić na DliC4 
Aleksandryjską 13, do p. Oold4 
steina, za nagrodą. 61-2-t . 

Zaginął paszport, na imie: Blumt 
Hecbt, wydany przez magli 

strat m. Konstantynowe, pow1 
łód:ddego, gub. piotrkowskiej. 

24- 3-1 

Zaginął paszport, wydany z &miJ 
ny Sienica, pow. kutnowski~ 

go, gub. warszaw~kiej, na imi~ 
Franciszka Michalaka. 3485-3·1 
'} aginęła karta od paszportu~ 
,_, wydana z fabryki W•ndeao. 
na imi41 Stanisława Jaszczurit • 

óó-3-1 

Z- ag'iiięła·-karta od paszportu, 
wydana z fabryki I. K. Po • 

:.z:nańskfego, na imł• Karoia Lenka. 
65-1-1 

Zaginął portfel z paszportem~ 
wydany na imit: Stanisława 

Krzesińskiego, .1 m. Stawiszyna; 
kaliskiej. 36-3-1 · @ :.-.,.m1111_1 ________ mm:aa ....... am Z powodu choroby sprzedaję 

I Znany Cyrk A. Devigne @ I NO~:::~ict~~z2E!~!~!~~~ff i ~~~!~ć. ~~~:~~~~~~~~:~r:t~J~Ei 
~ (ffi i wszelkiemi przyborami. Blitszli 
~ RYNEK TARGOWY, przy zbiegu ut. Cegielnianej i Dzielnej ~ H E T M A N j szczegóły w Pabjanicach. róg 

I- · · ffl) -"* .L'-\. Długiej i Zamkowej„ w domu 
. . . . W poniedziałe!<, 9 s

1

tycznia 19 t l r. • 
1 

~ POWIESC WSPÓŁCZESNA p. J. Woldańskiego. 51-1 
~ w I'' H t {/ I n A t @ nigdzie nie drukowana. Cena rb. 2. zaginął pasz.port, wydany z gm1-

@ . Ie ~le au .e-, o e [ rzeus a wiema @ Dni polityozn4. Ser.TI~~ar:~:~:; ~:r:i::~:i0(r:t:;~~~ 1.- gu~: PY~::~:si~j,br~:zi~~!e'~ . 
tl'i) (ń) Ser, Il, W ogniu (rok 1905-6). 1.- centego Kata. 64-3-1 
~ ~ Sprawa Doąf!i. 1,80 ® Nskładające- się z 3 wybornych oddziałów najlepszych fii) Syn marnotra'IJJ1ły. r.H63-2-.2 2,20 "ldolny ślusarz poszukuje na-
~ .N. cyrkowej sztuki, z udziałem całej trupy, Corp de ~ Unia. Powieść lltew1ka. 2.- tychmiast zajc:cia. Łaskawe 
t,:;\ Balet, oraz z nowo angażowanymi artystami. @ Za bł~kitami, z nuatr. K. Gonklego. Wyd. 2-gie rb. 1, I oferty „Kurjer Łódzki" dła .siu„ 
~fl w ozdobne! oprawie 1.40 sarza". 33-3-1 

ł
~ , Oeb1· ut . Oeb1· ut i Zar,Ctf/11!/ Ja11a Buzkiego. z ilustr. K. Gorsklego, Wyd, 2-głe rb, 1. w oztlobnej oprawie, 1,40 zaginął paszport, wydany z gm. 
. ~- znanych hiszpańskich nadpowietrznych gimna· I Zywot i 11'łf8li. Zygmunta PodfilllQskiego. Wyd, 4-te I 50 Radogoszcz, pow. łódzkiego, 

komikow styków na rzymskich kołach Do nabycia we wszystkich ~tsięgaranfo 1 ~ • na imie Abrama Mordki Pietra. 
r.i.---··-------1-~!'.::l!arJIZfliililfllEilmc...; kowskiego. 54-3-1 

~ Br. Fernandez Pp Haft zagim:ła karta od paszporLu, 
nn I I (,;) I EM I L JA F IE o LE R '·'azs n il~ fi , ' wydana z fabryki Libermana· fi Ostatni tydzień! Ostatni łydzi ńJ @~ W e ·via /an. ~i~~rsteina, na imi~s~~o~~go 
~ SPECJALNY 
rti) •~•tęp jedynego w świecie nilodego Magazyn mód i pracownia FRYZJERSKI SALON dla PAN z- agmął paszport, wydany z Ra· 
~ pogromcy @ sztucznych kwiatów i abaturów dogoszcza, pow. łódzkiego1 

I e s Eu G N JA '' gub. piotrkowskiej, na imi~ An„ p. ~O Tl GRU~Ą 11 lwów.@ NAWROT.Nita. drzejaWrońskiego. 57-3-t 
Ceny miejsc zwyczajne. Początek 0 g. 8 i pół. wiecz. ® poleca na sezon karnawałowy: zgubiono mark~ wolnej jazdy 
K ~ '' na Kolei Elektryczno-Łódzkiej 

® asa otw. od 11 rano do 2 po poł. i od 5 po poł. ® fi u>iały f>af oUle Tr 1 RTOWSK M 141. Prosi s i~ łaskawego ~ do końca prz ~ dstawienia. ~ 1'9 Ad A' znalazc~ o zwrócenie takowei ao • a c. • Łódź, Konstan~ynowska 5. Zarzqdu Kolei Elektryczno -Łóctz„ 
łlilt4!:łt:łl'11~'1ł:ll:l#~:it~~:łł~ l e1\0l'8CYJ'l.e Poleca Szan. Paniom w Łodzi1 okolicach kieJ, Tramwajowa 6. 47-3-1 

. k. h 11 NAPIĘKNIEJSZE CZESANIE oa t-go kw1etnią. r. b. potrzebny 

S ł 
po mz IC ce 'ilC . ..... ....._I mycie gowy t: aatycl:.miastowym wy1u- jest LOKAL, składający sic; 2 ' t '' •' · :i 1 szeniem (Manlcur) czyszczenie punogcL 

'' Po ecze n S Wo . farbowanie włosów 1 wszelkie roboty vr 4-5 pokoi, przedpokojem, kuch• 
zakres perukarstwa wchodzące jako to: nią i wygodami na parterze lub 

l-sze ~lJ.t~~ 'i. ~ L•~Ł loki turhanowe, warkocze l postisch, u- 1-m pi~trze, w śródmieściu (moz.• 

, Tygodnik sp_ ołeczny, .Po. Utyczny, naukowy i literacko-arty- Kursy Kulinarne wsze w najnowszym stylu wykonywane liwie bliieJ linji tramwajowej)· 
d pod moim kierunkiem. Wyuczam upina• 

1tycz~y ~ycho Zl w Warsaw1e od szeregu lat przy współpra Pdny kurs w;·kład6w dla wyucm1'a nia najno -.vszycn fryzur ,„ fi lekcjach Oferty składać W administracj~ 
.:ov.:mctw1e dobranych sił ~laukowych i przy redakcyjnym współ >)!; samemu. Abonament na miejscu l w domach. „Kurjera Łódzkiego" dla I. M. S. 
•1dpale pp: J. Wł. Da w1~ a, Ludliw1ka Krzywi ck ie go „Potrawy mięsne i postne" ~ 88281. 62-3-1 
łrlacława liłJSłkowsluego, SaRusza Korczak co Okolo 1000 przepisów przyrzą,dnuia zaraz do sprzedama z powodu 
'rf ł I§ k --- M.- potraw, napoi, ciast, kompotów ma.- o ł ~ d b 
{,l ac awa a OW:afi.lego, wacława Wróblew rynat konfitur deserów le~umin prze . o oszen1a ro ne· wyjazdu sklep kolonialny, a 

s;i ;::~ 3 :;.JiO i Henryka Lu kreca. szło 300 stron. ścisłego piSID\I., Cena • także piwiarnia. Rzgowska 4ó. 
_., 1 · u . z przes za zartOE, 2 rb. 60 k . _ 3487 3 1 „aru11•~,.· ,:ą1uli_ <>io1.ty . ua rrow1nc1"1 wraz z 1trz•syłką „ocztową: roczni~ - -\{b 9 4 oo k „ 2 Wskazówki jak 11rawl~•wo "rowa-
; list. d OCZ~łt!ot rb. , I 7rt. b„ ri. 5 kop. Nowi ,renumeratorzy w rln. dt ić iiosp•1bnihvo temewe i pr:t:ygo Bońy - tr'M>iahiti poŚżilkUję do zagim}ł p~zport, wydany z rn • 

. . ~p3. akr. : . 1 !'tZ'ymakią. ~m ezp atneiio dodatku kwart. 2 serjl ksidek towywać ekenemiczne, smacrne i po- Zgierza, na imiia Józefy No' .„ t •Cl n~u OWC) I I erae o-artystycznej p. n. „Społeczeństwo". Tom pierwszy dwojga dzieci na stałe. Wia- „ 
"' Jd1.odz1 p. t, "PraW'O koll'Stytucji w Rosji !, żywna obiady z d•datklem nauczenia domość: Krótka 9 m. 7. wickiej. 41-3-1 

mjanla mll!Sa i upl~kszenia stołu J 

A..dres Redakcji i Administracj i: Warszawa, ul. Wi&łka 1-a adres fdja oraz nakrycia. Okoł• lOOstrn. z ry- -3-1 3 rb. nagrody za · odme31en ie 
w, Łoezi: .Promień '' ul. Pi•ttkowska Ni 11 telef. 1200. su•l.:ami, Cena z lłrr.es u zalici , ""o""' -,J-w""y""·n„u"'Ję• ... -,a-pu""""'-io""J-U•n,..l c•D•t-O. z~ublOll~j na ulicy polisy ży. 

1 rb, 2i \.:, Oltle ksi !lłk i ruum 3,35 28843 Q I T .:ui~ a ::i Redaktor i Wyda-; 'ca: wany. Benedykta t 3 m. l. c1owe1 nr. • enera ne O• (moina markami), Z irn~hrieaiuai U , p 
D J lllRI „ zwra.c. się wył. d& J K. Pcteraa. Tamże do sprzedania fortep ian. warzystwo bezpieczen, iotr• 

r. • u „ ~· uGzkowski. i 333za.__2-2 kawska 81. 48-3- J i.-Petersi:>u.rg Petersb. -&tr. Bo szoj ..-

-==-~,~=~=· ~~:/!J.~-. ~~~-~~· ~~~~- ~-~:łł~;ł#~~P~:·~· Ni~'~· ~~~~·!!!!!!!!!!!~~l3~20m·l,~!.--~~~~~-----~~~~~~:~-­
tt..ella ls.wr od.PP ii>ha 

w-drukarni St. Ks1a.zka.-,Zachoan.i~ .:B't" 


